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ta  wiersz milime­
trowy przed 1 złoty 
w tekście 50 gr., ta  
tekatem 40 gr. Ogło 
tzeaia tabelarycz­
ne 50 proc., aświą- 
tecine 25 proc. dro­
żej. Drobne ogło­
szenia po 10 groszy 
Dla poszukujących 
pracy 5 gr. za wy­
raz. Najmniej 1 zł. 
Za zastrzeżenia miejsca 

dolicza tlę 25°/,
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S e n sa cą jfn y  dlicalacf am bu su si& ra  Izięg& m ijju  z  Litujinnujem

przy wtórze ognia artyleryjskiego
Dyplomaci nie mogą dojść do porozumienia

TOKIO, 8. 8. Japońskie m inister­
stwo spraw  zagranicznych ogłosiło 
•streszczenie drugiej rozmowy pomię 
iłży am basadorem  Szigem jsu a komi­
sarzem ludowym spraw zagranicz­
nych Litwinowem na tem at Cza g 
K u Feng. Rozmowa, la  odbyła się w 
niedzielę o godz. 17.30 w Moskwie i 
trw ała 3 godziny.

Streszczenie to brzmi następu ie 
Litwinow: „W ojska japońskie już 

wycofały się poza granicę w następ 
stw ie ataku Avojsk sowieckich. Jeże  
li Japończycy przerwą ogień artylerii, 
’"’ojska sowieckie postąpią w podobny 
•sposób11.

Szigemitsu: Wo jska jnt.* ńskie !>n 
nią jedynie granicy i nigdy nie orzy 
slępowały do ofensywy. Dlatego 
wstrzymanie natarcia przez wojska 
sowieckie sfanoAvi warunek sine qua 
non. Proponuję, by sprawa była prze 
kazana pokojoAvym rokoA\aniom, po­
przedzonym przez zgidę wstrzym ania 
wrogich działań z utrzym aniem  stam s 
quo oraz załatwieniem uprawy f o 
nownego wytyczenia g ra r in \“.

Litwinow: „Nie mogę cł iecać, iż 
wrogie działania będą prr".o Avane, do 
póki japońscy żołnierze będą pozosta 
wali wewnątrz linii granicznej, wska 
znnoj na mapie załączonej do traktami 
av Chunczung. Ponowne w ytyczone  
granicy byłoby do przyjęcia tylko pod 
warunkiem, iż będzie _ dokonane n i 
podstawie wspomnianej many.

Szigemitsu: „P rzeiw arie  wrogich 
działań jest warunkiem sine qua non, 
poprzedzającym wytyczenie graniov. 
Posiada pan informacje, iż nie ma 
żołnierzy japońskich na sowieckim te 
.vtorium  wobec ez go przyj, uszczam, 
iż nie zgłosi pan sprmciw.- praęciwko 
i:trzymaniu status quo
więc utrzymanie

roouiuję  
status quo, Obie ar­

mie byłyby rozdziel, uie odpowiednią 
przestrzenią tak. by sporny obszar 
znajdo Aval się w warunkach pokoro 
Avyeh, pozwalających na przeprow a­
dzanie wytyczenia granicy w pobojo- 
wej atmosferze. Proponuje, by przed 
stawiciele obu armii wszczęli rokow a­
nia w spraw ie zaprzestania kroków 
Avojennych".

LitAvinow: „Zaprzestanie działań 
Avrokich musi być uwaiunkoAvane 
przywróceniem status .uo ante z

-e 
dn.

29 zeszłego miesiąca, tak  by ani jeden 
żołnierz japoński nie znajdował 
w obrębie linii granicznej, wskaza 
nej na mapie, załączonej do trak ta tu  
w Chunczung".

Szigemitsu: „Incydent zaczął się 
11 zeszłego miesiąca, kiedy wojska so 
wieckie zajęły wzgórze Lzang K u 
Feng. Dlatego najrozsądniejszą pro­
pozycją jest przyAvrocenie s ta tu t quo 
ante z przed dniem 13 zeszłego tnie 
siąca".

500 bomb sowieckich
spadło na linie japońskie

TOKIO, 8.8. Wczoraj między g 
15 a IG zjawiło się nad pograniczem 
mandżurskim oraz wzgórzem Czang 
Ku Feng 100 bombowców sowieckich 
które rzuciły na linie japońskie 50® 
bomb. .Jest to jedna z największych 
demonstracyj wojeunycb od chwili 
rozpoczęcia działań wojennych. Po­

za tym lotnicy sowieccy zbombardo w a 
li w pobliżu granicy pociąg z amuni­
cją oraz dworzec w Kogi.

Japońska areyleria przeciwlotnicza 
Zestrzeliła 2 sowieckie samoloty bom 
bowe. Jeden z pilotów sowieckich zdo 
lał uratować się.

Srad bomb nad miastem Kozo
TOKIO. 8.8. Około 12 ci mów pry I wuoska, po powtarzających się sow o 

walnych w Kozo spłonęło, a sama ckich bombardowaniach pow ietrzny  i

została calkoAvicie zniszczona.
W południe w niedzielę- dwa sam > 

loty sowieckie zaatakowały przy P ’> 
mocy karabinów maszynowych różp.3 
dzielnice miasta, w których znajdo w a 
ło sie w tym czasie w idu koresp *r. 
dentów dzienników. Wobec pow tar a 
jących się nalotów aeroplanów s o w ę  
kich rozkazano wszystkim mieszkań 
com wraz z koresponcleiami opuś aó 
miasto O godz. 14 v  niedzielę, 2‘> 
samolotcw sowieckich ponoAvnie bmi 
bardowało Keiko.

Na miasto spadł erad  h >mb, zabdv 
one jednakże tylko dwóch mieszkań - 
ców. Mniej więcej w tym samym u i  
sie sowieckie samoloty bombardować 
limę kolejową pomiędzy Agecb, i 
Seikaki av Północnej Korei-

Walka na bagnety
TOKIO, 8.8. Agencja Domei dono­

si: W poniedziałek rano, Avfdług in f >: 
macyj, otrzymanych z Tokio, 
na wzgórzu Czangkufeng doszło do 
aa alki na bagnety- Wojska sowieckie 
zbliżyły się na odległość 2GU metrów 
do japońskich pozycyj. Walki trwały 
od godz. 2 do godz. G.oG. W A valee  na 
bagnety sowieccy żołnierze zostali ot? 
parci. Straty po obu stronach są 
znaczne.

Francuska flota wojenna
z wizytą w porcie gdyńskim

G D Y N IA , 8. S. W c zo ra j o godz. 8 r a ­
no p rz y b y ł do G dyn i pod  dowództwem  
kom endan ta , w o jskow ej m o rsk ie j szkoły

Polska prowadzi
Lekkoatleci pobili

.W czoraj n a  s ta d m ie  w H o lm eu k o llen  
u od Oslo o d b y ł się p ie rw szy  dzień  m ię­
d zy n aro d o w y ch  zaw odów  lekkoatle tycz­
ny oh P o lsk a  — N orw eg ia .

Po p ie rw szy m  d n iu  p row adzą  P o lacy  
iv s to su n k u  49:45. Z aw ody p rzy n io siJ  
d w a now e re k o rd y  P o lsk i w sz tafec ie  
4A 100 i w  rzu c ie  dysk iem .

W y n ik i tech n iczn e  poszczególnych  
k o n k u re n c y j są n a s tęp u jące :

200 m .: 1) Z asło n a  (F) 22.2, 2) i jo e w a ll  
IN) 22.3, 3) D uneok i (P) 22.5.

900 m : 1) G ąssow ski 1.54.9, 2) S ta n i­
szew ski (P) 1.552.

5000 m. z a m ia s t ch o reg o  K u so ciu sk ie- 
tfo, b tń rv  będzie dziś o p ero w an y  (ropne

i  Norwegią 49:45
dwa rekordy Polski

z a p a len ie  uch a ) s ta r to w a ł S oldaii. P o la ­
cy odn ieśli duży  t r y u m f  z a jm u ją c  dw a 
p ie rw sze  m iej* , y. 1» N oji 14:518, 2) k o ł­
dun 15:03.3.'

D ysk: 1) S ó re lic  (N) 48.56. 2) F i e d o -  
ru k  46.64 (rekord  P o lsk i)  3) G ie r ^ to  
(P) 45.50.

Vv tyczce Sznajder zajął T miejsce, 
skacząc 4.10 rn.

K iila : Thorscn CN) 15.26 2) G i e r u t t o
(pi 1513.

P a to m ia s t  p rz e g ra liśm y  400 m. przez 
p ło tk i i t ró jsk o k .

S z ta fe ta  4X1C0: 1) P o lsk a  ( D a n o w s k i  
Z asło n a , D uueck i, T ro ja n o w sk i)  w cza­
sie  41,9 ( re k o rd  P o lsk i) . 2) N orw egia  42.4

av B rest k o m a n d o ia  B o rn au in  Irzy  k o n tr  
to rp ed o w c e  f ra n c u sk ie  „ J a g u a r " .  „C ha- 
calRs*’ ] L eopard*’, m ająo  na pok ładzie  
uczn iów  szko ły  m o rsk ie j.

N a  sp o tk a n ie  k o n trto rpedow ców  fra n  
c u sk ich  w y jec h a li na ho low niku  ,.LeAv” 
łączn ik o w i o fice ro w ie  kom plem cotacy .in i 
o raz  a  tta c h e  m orsk i F ra n c ji ,  G ru illo t,

W chodząc do p o r tu , zespół f ra n c u ­
ski oddal s a lu t  21 s trza łó w , na co odpo­
w ied z ia ł O R P . . ,B a łly k “ . N asi upnie ze­
spó ł f ra n c u sk i oddał sa lu t p ro p o rczy k o ­
wi dow ódcy flo ty , a O R F  „ B a łty k "  <łd-

Żeń się Jasiu, żeń się 
Dola Twa szczęśliwa 

Lecz nie miej wesela

Bez Tyskiego Piwa

dal rów n ież  11 strza łów .
O godz. 9 o k rę ty  f ra n c u sk ie  s ta n ę ły  

w  basen ie  P re z y d e n ta , nu k tó reg o  b rze­
g ac h  zg ro m ad z iła  s ię  liczn ie  publiczność 

W  godzinach  p rzedpo łudn iow ych  do. 
yvedca zespołu  fran cu sk ieg o  złożył w izy 
te  dowódcy ń d o ty  na O ksyw iu  k o m isa ­
rzow i rzą d u  m ia s ta  G dyn i, konsulow i 
fra n eu sk iem o  w G dyn i, po czym  n a s tą p i 
ly rew iz y ty .

'las' Q

k  ianMi i Sm
I, Fabryka Sukna av Bielska 
|  ODDZIAŁ W SOSNOWCU
:§ niniejszym zawiadamia P- T.
1 Kliente!?, że na okres przehu- %

I  dowy skład został przeniesion - f

na ul. Warszawską Ir .  1
I  Telefon 82479 |)

i
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Sensacyjne rewelacje o sowieckim szpiegu
ściile iii#oritfiic/e o sile J a p a n iS

PARYŻ, 8. 8. — Bulwarowy d re n  
nik „LTntransigeant" ogłasza w d ó - 
szym ciągu sensacyjne i rewelacy,. ę  
inform acje o tajemniczej postaci n i3 
jakiego Boszoku, asie wywiadu nie 
mieckiego na. Dalekim Wschodnio.
— M l j >J— — Ł J W

W telegraficznym 
skrócie

„JA SIĘ NIE NAZI W AM HITLER”!
Do pewnego rzemieślnika w Essen 

przyszedł jeden z jego klientów, witając 
go przy wejściu stereotypowym: „Heil 
£J.itler“. Rzemieślnik odparł spokojnie: 
„Ja  sic. me nazywam Hitler'” i... dostał 
14 dni a re s z ty

DZIAŁALNOŚĆ LOTNICTWA 
WŁOSKIEGO I NIEMIECKIEGO W 

HISZPANII

Na podstawie raportów, pochodzą 
cych z dowództw lotnictwa włoskiego i 
niemieckiego na froncie pod Saguntom, 
na przestrzeni ostatnich 14 dni dokonano 
tara 783 lotów bojowych, 2fl nalotów bom 
a owych, 348 lotow wywiadowczych i towa 
rzyszących oraz 1.124 lotów pościgowych. 
Oddano 23.000 strzałów, rzucono 750 ton 
bomb dużego kalibru.

ZAKAZ ROZPOWSZECHNIANIA 
PISM NIEMIECKICH W CZECHOSŁO 

WACJI.
Czechosłowackie ministerstwo spraw 

wewnętrznych odebrało debit pięciu pis 
mom niemieckim, wychodzącym na fcre 
nie Trzeciej Rzeszy do 15 lipca 1040 roku. 

 o (Jo-----

Trup woźnicy
NA FURMANCE.

Niezwykły wypadek wydarzył się Sn 
lejowie.

Przed bramą tamtejszych wapniami 
„W iktor” zatrzymała się furmanka, za 
przeżona w parę koni. Okazało się iż na 
wozie spoczywa trup woźnicy, głuchonió 
mego mieszkańca Rogowa pod Łodzią, 
Francszka Kapsióskiego. Kapsiński trud

Boszoku, który oczekiwany jest o 
hemie w Moskwie, znany ma być rów 
nieź pod nazwiskiem sowieckiego kapi 
tana Siniłowa i japońskiego oficera 
Yamafo Szokal.

Ostatnio spędzie miał en kilka tnie 
sięcy w Japonii i na Korei, mim.;, ż© 
na głowę jego Japończycy wyznaczy­
li olbrzymią cenę i że tropiono go 'e 
wszystkich stron.

Boszoku wiezie podobną d-> Mo 
skwy najdokładniejsze inform acje o 
stanie japońskich sił zbrojnych, prze 
myślę wojennym i sytuacji na Korei.

Jeśli Boszoku — pisze „I/In  jransi 
gean(“ — przyniesie informacje o 
możliwości wywołania w Korei pow­
stania komunistycznego, pokusa dla 
Sowietów będzie zbyt wielka i paść 
może wtedy w Moskwie słowo: wojna!

Trzy czeskie samoloty wojskowe
n a r w s M y ią j  g n s i s l c ę

Donoszą z Żywca, iż da a 6 bm. o 
godz. 3.30 w okolicy Rajczy i Milów­
ki przeleciały nad terytorium  Polski 
trzy  czeskie samoloty wojskowe, 
posuwając się w szyku bojowym w 
głąb Polski na około 22 km. aż do 
Rycerskiej Góry, p> czym powróciły 

do Czechosłowacji 
Samoloty leciały na vy> seD.ś i za 

ledwie 800 metrów'.
Poseł RP. w' Pradze itizym ał po 

lecenie złożenia kate^ory prote
siu  przeciw naruszeniu arm aty  p-J 
skiej przez czeskie s11 moi ;f;-.

Niemieckie biuro '. y j:.o o
giasza z W arszawy w formie sensacji 
szczegóły przelotu t r . v u  czechosłuwa 
ckich samolotów7 wojśkowy.-h nad oko 
litą  Żyw-ca i dc/łaje, że w lado u ość ta  
rozeszła się w Wars/ą v*e doj ;, ro póź 
rym wieczorem i to najpierw w ko 

łach politycznych.
Oburzenie z powodu t n a r u s z ę  

nia granicy jest w W a: sra wio tem sil 
niejsze, że w szystkb ok iii z.mśu w-y 
kluczają przypadkowe zabłąkanie się 
samej tów caechosłow.oJririt na. tery  to 
rium polskie.

Gdy bije ją po twarzy
wraca do przytomności

W e Florencji Km (ej -za policją 
musiała rozpędzić duży tłuc:, który w 
najruchliw szej części m av. n zaległ 
jezdnię, uniemożliwiając wszelką ko 
munikację. Powodem tego zbie-gowi­

nił się stałe przewożeniem wapna z Sule 
jawa do Łodzi.

Z nieznanych powodów zosati on za­
strzelony w drodze do Sulejowa. Konie 
prowadziły wóz z nieboszczykiem na 
przestrzeni kilkudziesięciu kilometrów 

przebywając po prodzę ludne miasto ja 
kim jes* Piotrków, aż do bramy wapniar 
ni.

•-ka stała się pewna para małżeńska, 
która została areszt iwana. Przed są 
dvm stanął młody małżonek odkurzo­
ny o to,
że w miejscu* publicznym przez kilka 
naście minut bił z całej siły swoją żo 

nę po twarzy.
Sąd uwolnił krewkiego r.iałżmka, 

ponieważ ten przedetawił f ofadectwą 
lekarskie, że j ego małżonka cierpi .a 
chorobę nerwową. graniczącą z h
kim obłąkaniem. , - j ■%

W momencie itaku można ją #ę-. 
c/.yć tylko długimi spacerami, bijąc ją 
co pewien czas, przez kilka minut po 
(warzy.

Na szpaltach pism
ECHA WYCOFANEGO ODCZYTU 

RADIOW EGO
„Goniec .Warszawski” donosi: Duże 

wrażenie wśród słuchaczów Radia wy 
wolało wycofanie w ostatniej chwili 
odczytu p. W ładysława Baranowskie­
go, p. t.: „Piłsudski o sobie i społ •.-
ozeństwie polskim“. Zamiast tego od­
czytu wstawiono do program u radio­
wego odczyt prof. H enryka Mościckie 
go p. t. „8 sierpnia.w e wspomnienia*a 
uczestników".

Tę wiadomość „Goniec W arszaw. 
ski“ zaopatruje następującym komen­
tarzem:

„Ta nagła zmiana prelegentów w au 
dycji legionowej spowodowana została 
zapewne (uczącą sę na. łamach prasy dy 
skuają o wpływach i roli masonerii w Pol 
see. W dyskusji zabierał głos p. Włady­
sław Baranowski, imputując Marsz. Pił 
sudstriemu życzliwy stosunek de mason o 
n i. Przeciw rewelacjom p. Baranowskie 
go, zaprotestował publicznei marszałek 
sejmu Sławek, jeden z najbliższych 
współpracowników Marsz, Piłsudskiego, 
oraz naczelny organ Ozonu „Gazeta Pol 
ska”. Nie ulega wątpiiwośdi, że ten 
„upór” p. Baranowskiego spowodował 
wycofanie jego odczytu z radia. W ten 
sposób Piłsudczycy, którzy decydują obe 
oniie o instytucjach państwowych odże 
gnali sic od p. Baranowskiego.

To ukaranie p. Baranowskiebo przez 
Piłsudczyków jest wysoce charakterysty 
czne. P. Baranowski uchodzi za masona- 
Odwracając się ód niego. Piłsudczycy 
wypowiadają wojnę masonerii. Może ten 
li rok wpłynie na właściwą obsadę stano 
wiska naczelnego dyrektora w Radio”.

 o  —

Napad bandycki
NA DOM ROLNIKA.

Czterech zamaskowanych osofników 
włamało się o północy przez dach do niie 
sikania Jana Wolaka, lat 6S, rolnika w 
Krzyżu pow. tarnowskiego, gdzie po staro 
ryzowaniu domowników rewolwerami 
splądrowali mieszkanie, zabierając kwo 
(ę 1280 zł.

Po dokonaniu kradzieży napastnicJ 
zAgfW-rwszy 'doTrtrttynrfcdm ,aby nie probe 
wali opuszczać mieszkania ,ulotnili się 
w ciemriośeiaeb nocy.

Pościg za bandytami prowadzi wy 
dział śledczy w Tarnowie.

ADAM CZEKALSKI

Skradzione dusze
P o w ie #  sensacy jna

23)
Ruszyli ku stojącej na drodze limu 

zynie. T u taj Staw i noga sprezentował 
swego towarzysza K aieigisa i następ­
nie wszyscy czworo wsiedli do wos i 
i ruszyli już razem ku zamkowi.

Prof. Kolanko,, człowiek na wskroś 
uczciwy i szczery, przyjął tak  nie­
zwykłych gości bardzo serdecznie, a 
żona profesora, zachwycona wprost 
mównością i elegancją obu gości, uzna 
ła ich zaraz za godnych dżentelme­
nów, których gościna stanie się obu­
stronną przyjemnością. Jeden tylko 
młody inżynier Terlecki nie mógł ja ­
koś nabrać przekonania do dwóch 
dżentelmenów i wciąż podejrzewał ich 

nieuczciwe zamiary, chociaż
oskarżeń tych nie był w s tsn 'e  sf or­
mułować w sposób stanowczy.

Drugim był staruszek ks. A nasta­
zy, który zdawał się być przekonanvm 
na równi z Terleckim, o złych z 'm ia ­
rach dwóch dżentelmenów.

— Nie w yglądają rai oni na ludzi 
poczciwych — mówił jeszcze tego wie­
czoru do młodego inżyniera. — "Coś w 
nich jest takiego, .-o każe sie mieć na

ostrożności. Zdaje mi się chwilami, że 
u tego Greka Kalergisa, czy jak  on się 
tam nazywa, spostrzegam pod p>- 
kryw ką doskonale utrzym anych i wy­
pielęgnowanych rąk, szpof y ,tak,kocka 
ny inżynierze — szpony. Czy ty  nie 
doznajesz podobnego wrażenia?

— Słusznie to ksiądz kanonik spo­
strzegł, bardzo słusznie — zgodził się 
Terlecki. — Nie mam żadnych dowo­
dów na to, że obaj ci panowie są nie- 
poczeiwi, jak  to ksiądz dobrodziej za­
uważył, a jednak — nic mam do nich 
zaufania.

— A widzisz, a widzisz, inżynierze.. 
No, ale możemy się w gruncie rzeczy 
myić. K ażdy człowiek bywa przew aż­
nie omylny w swoich sądach o bliź­
nich. Więc i my mylić się możemy.

— I  to możliwe, księże kanoniku, 
i to możliwe.

— Nie zaszkodzi jednak patrzeć 
uważnie na palce tym  panom. Wciąż 
bowiem nie mogę się wyzbyć wraże­
nia, że ci dwaj młodzi ludzie, to wilki 
w owczarni. A wiadomo, jak  te  bestie 
um ieją działać sprawnie, aby tylko 
naiwieeei suustoszeń narobić.

— Postaram  się mieć na baczności.
— Tak, tak, inżynierze, tak  trze­

ba... Ostrożność nigdv nie zawadzi.
A gdy ei dwaj ludzie tak sobie roz 

mawiali, snując podejrzenia, na które 
nie mieli dotąd żadnych dowodów, w. 
salonie profesor Kolanko rozpraw ili 
ze Stawinogą i Kalergisem na temat 
swojego wynalazku, o któiym  głoś 10 

już było w prasie fachowej praw ie 
całego świata. '

— Nie dziw przeto — mówił Sta- 
winoga, wyjaśniwszy po krotce, ską 1 
dowiedział się o dokonaniu wynalazku 
— iż i nas obu interesuje ogromnie 
wynalazek szanownego pana profeso­
ra. A chociaż jesteśmy kompletny ni 
laikam i, jeśli chodzi o dziedzinę che­
mii, przecież bardzo pragniemy d )- 
wiedzieć się z ust samego sławnego 
wynalazcy, jak ta rzecz pi zedstaw a 
się z bliska.

— Gdybym panom opowiedział tył 
ko w słowach — odrzekł profesor 
jako niefachowcy, nie wiele pewn e 
zrozumielibyście z tego wykładu. D li 
tego proszę poczekać do najbliższej 
okazji, a wtedy eksperymentalnie wy­
każę panom doniosłość działania dzie- 
dzilii.

— Bardzo pana profesora o to pro 
simy — podchwycili razem obaj p i ­
nowi e. ' „

— Czy spodziewa się pan procesor 
mieć jaki obiekt niebawem? — spytał 
nadto Kalcrgis, k tóry zwykł był wie 
dzieć wszystko dokładnie.

— TaV Spodziewam się przybić a

człowieka, znanego przem ytnika o a 
tutejszym  pograniczu, za którym  bez­
skutecznie śledzi policja zarówn > na­
sza, jak  i niemiecka. Człowiek ten, 
zresztą mój sąsiad, m a do mnie d iże 
zaufanie. Zachodzi czasem tu ta j do 
mnie na pogawędkę i przy tej okazji 
opowiada mi często swoje niezwykło 
przygody, nie skrywając się by aj- 
mniej z tym, iż w razu koniec ’noscf 
nie waha się zabić nawet człowieka* 
byle tylko uniknąć więrienia. i kary, 
po schwytaniu.

— Czy ów człowiek anonsował już 
panu profesorowi swoje przybycie?

— Ach, skądże znowu! Je s t zbyt 
ostrożny, aby coś podobnego robib

—• Skądże zatem oan profesor przy 
puszcza, że on się zjawi?

— Nie był już dawno tu ta j Oba­
wiałem się nawet, że może p legł 
gdzie na pograniczu, ale przed d y m a  
dniami była tu ta j j igo zona z prośbą 
do księdza Anastazeg*. any starał się 
wpłynąć na męża i nakłonić yso do 
zmiany trybu żveia. Oczywiście, 
ksiądz Barnaba przyrzekł uczynić 
wszystko, co w jego mocy, ja  zaś 
pragnę skorzystać ., okazji i wypró­
bować mój w ynala7 ‘k. Będzie to pier­
wsze na wielką skale doświadczenie 
z dziedzilią.

— Będziemy szezrihvu, asystując 
temu niezwykłemu duświudc/tnin! 
zawołał prawie szczę: : j Stawiimga

— Istotnie, będzie to bardzo do 
niosła chwila-— zgodzi! się poważnie 
K alergia. d. c. SI.
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Litwinow

Stalin

gorąe./.V »-

Wielka gra
Sowietów

lto.*patrując na przestrzeni ostat­
nich dwudziestu lat międzynarodową 
politykę większych europejskich i po 
za europejskich państw, musimy bez­
sprzecznie przyznać, że Związek So­
wiecki swą politykę zagtaniczuą pro­
wadzi w sposób bardzo konsekwentny 
iW ciągu tych dwudziestu lat ani Czi 
czerin, ani Litwinow na moment nie 

/<& odstąpili od wskazań Lc 
nina, który w dwóch 
krótkich zdaniach dobit- 

~ nie sprecyzował metody 
i cele sowieckiej polityki 
zagranicznej. Metoda po 
lega na „wygrywaniu 
sprzeczności pomiędzy 
państwami kapitalisty^/ 
nynii4. Celem jest wojna, 

gdyż według słów Lenina — „przyszła 
wojna powinna przerodzić się w rewo­
lucję światową44.

Nie zapomniał o tym następca Le­
nina Stalin. któryr w deklaracji swo­
jej w odpowiedzi na list 
komsomolca Iwanowa w 
dniu 12 lutego rb. zapo­
ra iedział uaktywnienie 
działalności rewolucyjnej 
Kominternu i w związku 
z tym owiadczył. że ai- 
mia czerwona jest goto 
wa do decydujących wy­
stąpień.

Sowiety czynią obecnie 
we przygotowania do wojny. Oddzia­
ły armii czerwonej rozpoczęły demon 
straćję zbrojną na pograniczu sovvice- 
ho-mandżursko-koreańskim. Sow ie ty 
sondują jeszcze zdolność oporu Jaoo 
nii. Jednocześnie Komintern pode.i 
inuje gorączkową działalność. Jak do­
niosły depesze, między Kominterneni, 
o rządem sowieckim ustala się obecnie 
podział ról. Stalin, występując jedno­
cześnie w  roli głowy ZSRR (członek  
prezydium Rady Najwyższej^ i Ko­
minternu (członek Komitetu Wyko­
nawczego III Międzynarodówki), pr/y 
gotowuje się do realizacji hasła leni­

nowskiego zaatakowania 
zachodniej Europy od 

_ _  v . strony jej posiadłości
^  azjatyckich.

Stawka jest olbrzymia 
ły >; W Chinach w tej chw ili

operują dwie komuni­
styczne aimie. tzw. ,,VrIi 
armia narodowo-rewoln- 

cyjna44 i „armia ocliotnicza trzech pół 
nocnych prowincji4', oraz liczne kontu 
nistyezne oddziały partyzanckie, W 
rządzie w Hankou komuniści uzysku 
ją coraz poważniejsze wpływy. Komu 
liistyczna propaganda w armii chiń 
skiej zapuszcza coraz głębsze ko -ze­
nie.

Czang-Kai-Szek za ceno dostaw 
sprzętu wojennego musiał zgodzić ię 
na organizację wydziałów- politycz­
nych i stworzenie funkcji komisarzy 
politycznych przy większych jedno­
stkach wojsk chińskich. To kierownic 
two polityczne wojsk chińskich jest 
przeważnie obsadzane przez komuni­
stów-. W tych warunkach zrozumi de 
są nadzieje Kominternu, że w razie 
klęski Japończyków nastąpiłoby auto 
matycznie skomunizowąnie eałyeh 
Chin, w których już obecnie 100 milio­
nów Chińczyków znajduje sio pod 
rządami komunistów w tak zwanycn 
okręgach „spcjalnych4*. W konsekwen 
i ji pozwoliłoby- to Koininternowi za 
grozić Anglii, Francji i Holandii ich 
panowaniu w Indiach i Indochinaco 
i tym samym ugodzić w- najżywotniej 
szo interesy największych demokracji
zachodniej Europy. . .

Sowiety szykują się do wielkwj 
gry. Na razie działa jeszcze Litwin >w 
Zapewnia on świat cały, że ZSRR 
wojny nie pragnie, że gotowy jest ffl 
ko bronić swego terytorium, że to y ł  
ko tak jakoś się złożyło, iz mapa gra­
nicy ustalonej przed kilkudziesięciu 
laty układem w- Huiiezung znalazła 
się doniero teraz i wywołała nagłą ko

POCZCIWY GNOM
Czy lord Runciman wypełni swa misję w Czechosłowacji?

(Korespondencja własna ,,Expresu Zagłębia44)
Berlin, w sierpniu.

Nawet olbrzymia ulewa połącz r  ui 
z gradem, jaki spadł wczuj aj po po. 
łudniu na Berlin, nie ostudziła gorą­
cych głów niemieckich dziennikarzy. 
Artykuły wstępne wszystkich bez wy- 
jąku pism niemieckich są nadal pełne 
napaści na Czechosłowację, na nie­
ustanne „prowokacje44, na , niesłycha­
ne przekroczenia granic4 przez dwa

samoloty czeskie, co według słów „Lo­
kal Anzeigera44 zupełnie „w ypełni 
miarę niemieckiej cierpliwości i tole­
rancji44.

„Ma więc lord Runciman najlepsze 
dowody winy44 — wołają gazety44.

„Ten angielski mąz stanu, k t u y  
w pierwszym wywiadzie z prasą po 
przybyciu do Czech oświadczył, że 
jest przyjacielem wszystkich a li­

ii iicher

-*L

SKWER POLONII
W  związku z pobytem na uroczy3;o 

ści 20-lecia rówieńskiej dywizji pieoao 
iv delegacji Stowarzyszeni W et yea

AMERYKAŃSKIEJ W RÓWNEM.
nów Armii Polskie ji w Amciyce, odsł-i 
nięto pamiątkową płytę na „Skwei w 
Polonii Amerykańskiej4.

i Przedsiębiorstwo robot A d a m  U a e e a  
*  blacharsko - dekarskich A  U C l f i l  n C j ) C

SOSNOWIEC, ul. Orla 11.—Tel. fi 1458
$  przyjmuje wszelkie roboty w zakres blacharstwa i dekarstwa wcho- 
| | s  dzące z materiałów własnych i powierzonych.
g |  Posiada na składzie w dużym wyborze:
^  Wanny, nasiadówki, wanienki dziecinne, latarnie powozowe, baki na 
W, benzynę do samochodów, nasady kem inowe wirujące, bańki na olej 
W. oraz oliwarki i t. p. wyroby blacharskie.
'M SPECJALNOŚĆ: Krycie dachów blachą, wszelkiego trykaj u dachów 
^  ką, gumolitem białym i czarnym, oraz papą bitumiczną i smołowcową. 
^  Konserwacja dachów. Malowanie konstrukcyj żelaznych.
^  Ceny umiarkowane! Wykonanie punktualne.

 ......  *jc

Ma frondę politycznym
LEGION ŻYDOWSKI 

Przed kilkoma dniami odbyło się " 
W arszawie zebranie zwolenników adwo­
kata Rippia, znanego organizatora mar­
szu żydew do Palestyny. Adw. Rippcl 
w ygłosił przemówienie do zebranych w 

liczbie około 3(10 osób, wzywając icli d° 
czynnej akeji na r zecz legionu żydow­
skiego, który m usi odegrać poważną role 
w walce o Palestynę. Ponadto adw. Rip- 
pol w ygłosił swoje credo polityczne a 
mianowicie: likwidacja organizacji syjo-

uieeziiość obsadzenia Czan- Ku-Feng 
poważnymi siłami. Tym „pokojowym 4 
zapewnieniom Litwinowa towarzyszył 
„spontanicznie44 obchodzony w dnia
1 sierpnia r. b. tzw. „dzień anty no
jenny44. Dzień ten wypełniony h , I 
wspaniałymi demonstracjami... wojen 
nymi, podczas których obywatele so­
wieccy uchwalali na meeiiugach rezo­
lucję, któryeli głównym hasłem było; 
„zniszczyć japońskiego wroga na F1- * 
własnym terytorium;<, ,,zniszczyć Ja 
ponię atakiem z powietiza44.

Jednoczę śnie 11a Dalekim “Wscho­
dzie marsz. Bliicher, mąż zaufania 
Kominternu, którym komunistyczna 
międzynarodówka posługiwała się w 
Chinach pod przybranym nazwiskiem 
gen. Galon, jeszcze przed r 1927, czyni 
ostatnie przygotowania w oczekiwa­
niu na decydujące rozkazy z Moskwy.

nistycznyek jako bezprodukcj jnycb i 
tchórzliwych, utworzenie rządu narodo­
wo radykalnego w Palestynie, stworze­
nie legionu żydowskiego o charakterze 
wojskowym , któryby stal się kadrą przy 
szłej armii żydowskiej. Zebrani słucha­
cie  ustosunkował* się przychylnie do wy 
dow referenda. Należy uważać, że po­
w stał wiec front młodo-żydowski o cha­
rakterze unitarnym, którego komendan­
tem jest adw\ Rippeł.

„SZARA EMINENCJA41 MINISTER­
STWA SKARBU.

W związku /. uchwaloną ostatnio przez 
Parlament ustawą w sprawie ochrony 
cen ubożą, agencja Kabel’4 podaje cieką 
wą informacje, iż niejaki p. Oskar Bar 
dach profesor matematyki, w Stryju, już 
w r 1838 poruszył w projekcie wysłanym  
do M inisterstwa Skarbu myśl pobierania 
opłaty od maki celem stworzenia dla wsi 
funduszu interwencyjnego. .Test to już 
drugi projekt p. Bardacha zrealizowany 
przez Rząd. Piprwszv projekt dotyczył 
opłaty czeków PKO.
M E  RED71E ŻADNYCH REZOLUCJI 
NA <WTFTO CZYNY CHŁOPSKIEGO.

Jak donosi PAA. na tegorocznym  
święcie Czynu Chłopskiego urządzonym  
przez Stronnictwo Ludowe w dniu 15 
sierpnia nie będa uchwalone wzorem łat 
poprzednich żadne rezolucje, natom iast 
•Wstanie podjęte uroczyste oświadczenie 
zorganizowanych mas c hłopskoh doły 
Gzace zasadniczych zagadnień P olski 1 
wsi.

czyim wrogiem44. Opuścił Anglię wrą* 
z żoną i całym sztabem sekretarzy i 
pomocników. .Wyjechał z najlepszymi 
zamiarami na parę miesięcy. Z czym 
powróci! Jest pełen ntuzjazmu i 110  
traci swego pogodnego uśmiechu.

Niemcy już nadali mu inną nazwę: 
„Lord Runzelmann44, t. zn. „lord 
Gnom44, taki poczciwy gnom z długą 
brodą, który podług bajek niemiec­
kich przychodzi w nocy i wykonywa 
najtrudniejsze prace dla miłej, malej 
dziewczynki o blond warkoczykach

Może i w tym wypadku będzie tym 
poczciwym gnomem, który potrafi p ) 
cichu wykonać ciężkie zadanie zbudo­
wania zgody na terenie sześciu naro­
dów, zamieszkujących Czechosłowację 
Angielski rząd, który finansuje pobyt 
lorda, nio suponuje bynajnniej, że jo ­
go oficjalny przedstawiciel, poseł W. 
Brytanii w Pradze, me jest zdolnym 
dyplomatą, lub że się nie do 16 dobrze 
orientuje w stosunkach. I crd Rum.- 
man zna te stosunki jeszcze mniej, a:*
/ a to, jako nieoficjalny przedstawi­
ciel, może rozwinąć większą swobo łę 
w wywieraniu presji tam, gdzie teg > 
będzie potrzeba, a oprócz tęgo może 
niknąć naturalnej w stosunkach dyplo 
matyeznych formalistyki i występo­
wać raczej jako neutralny mediator a 
nie jako polityk.

Jak przypuszcza prasa angielska, 
piata lorda Rincimana pójdzie praw­
dopodobnie av kierunku zapioponowa 
nia ustroju politycznego podobnego 
do szwajcarskiego, z uwzględnieniem 
naturalnie specjalnych warunków o- 
kalnych.

Gdyby można było ten ed osiągu jć 
i gdyby przy tym można było znaleźć 
jakąś szczęśliwą nazwę dla tego pań­
stwa o zmienionym ustroju, możęof! 
wszystkie strony były zadowolone.

Niemcy bowdem oburzają się juz 
na samą nazwę. Dlaczego Czeclio-Sf j  
wacja? Dlaczego pominięto ludno 'i 
niemiecką, która przecież liczy więeyj 
dusz niż Słowacja?

Pow inno, zdaniem ich. być przyn ij 
mniej Czecho-Niemeo-Słowacja.

A jeszcze lepiej Czechc-Słowmko- 
Niemcy, a jeszcze lepiej — wprort  
Niemcy czesko-słowackie. Wtedy jus 
i z przyszłym Abschlussem nie było­
by kłopotu. Niemcy to Niemcy. Czy 
czeskie, czy bawarskie, czy sasr.o, 
czy pruskie... Jednak nazwa dużo zui 
czy.

Trudne zadanie 111a lord Runciman, 
tym trudniejsze, że uczyć się musi z 
nieprzyjazną krytyką wszystkich za­
palczywych szowinistów • żemieckieb, 
którzy na jego akcję zapatrują się ra ­
czej sceptycznie.

Chyba, ze jak ten poczciwy gnom s 
bajki, pracować będzie wraz z innymi1 
gnomami i tylko nocą.

T M. S.

Kiedy będzie o b sa d z o n e
288(1 WOLNYCH ETATÓW SKARBO­

WYCH.
Jak donosi agencja „Kabel“ w sfe 

racb pracowniczych wysuwana jest obco 
nie myśl zniesienia wieczorówek w urzę 
(Jach skarbowych. Oszczędność w ten spo 
?ob dokonana stworzyłaby 2C00 wolnych  
etatów w skarbowości. Zatrudnienie no 
wyoh sił me tylko przyczyni się do 
zmniejszenia bezrobocia wśród pracowni 
ków um ysłowych, ale również unormali 
z o je pracę w skarbowości.

— 0 O 0 -------

POMNIK REWOLUCJI TURECKIEJ.
Jak podaje prasa stambulska, powstał 

projekt wzniesienia u a szczycie słynnej 
wieży Leandra w Stambule olbrzymiego 
pomnika, symbolizującego rewolucję (u 
recka.
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Czarna kawu z ki&łkustf...
Mimo spiekoty gwarno było i wesoło

na koncentracji strzelców zagłębiowskich w Strzemieszycach Wielkich
Gwarno i wesoło było w Strzemię 

szycaeh Wielkich ua koncentracji 
Strzelców z Zagłębia Dąbrowskiego o 
której wczoraj pisaliśmy.

Już od samego rana ciągnęły do 
Strzemieszyc oddziały strzeleckie z 
całego pcywiatu, aby zebrać się na uro 
czysty apel na obszernych błoniach, 
tuż obok nowej szkoły. Spiekota była 
ogromna. Z bezchmurnego nieba lały 
się potoki słońca. Piach, którego na 
błoniu strzemieckieb jest więcej *ńż 
trawy parzył w stopy. Termometr w 
słońcu wskazywał ponad 32 sfopn'e.

Na takiej spiekocie ustawiały się 
w ordynku oddziały strzeleckie, aby 
wysłuchać w skupieniu przemówienia 
komendanta głównego Związku Sjyae 
leckiego transmitowanego przez radio 
A po tym na zakończenie oficjalnej 
części uroczystości zabrzmiały sło.vą 
pieśni organizacyjnej:

„Hej strzelcy wraz
Nad nami Orzeł biały
A przeciw nam
Śmiertelny stoi wróg"...

*  ' *  *

Jeśli idzie o zawody sportowe to 
prze.de wszystkim uderzała masowość. 
tW okresie gdy w Zagłębiu zaznacza 
się wybitny upadek lekkiej atletyki 
śtrzelec wystawia do biegu na trasie 
Sr 00 mtr. — 121 zawodników, a do 
biegu pań 27 zawodniczek- Nic t -i 
dzhvnego, że w klasyfikacji wyników 
brane były pe.d uwagę nie najlepiUi 
indywidualne wyniki, lecz punktacja 
zespołowa. W ten sposób kierowu 
ctwo Związku strzeleckiego podkrę ĵ-p 
lo. że prowadzi propagandę*'sportu - 
wszerz. . . .^  ***

';raK jednak w drużynaen 
strzeleckich wybitnych zawodników. 
Dość wymienić takiego Skuchę(StrZic 
mieszyce), który na wiciu lńeżniaeh 
odnc,si sukcesy, a i w niedzielę pierw 
zy ukończył bieg na 3o00 mtr. Wszy 
scy biegacze naogół w dobrej formie 
ukończyli bieg.

•  * * ,N aj większym ;:a interesowaniem
cieszyła się najtrudniejsza konkorea 
cja zaw od ów  — bieg kolarski patrńi 
na trasie óO kim.

Gdv kolarze ruszali ze startu spij

Prenumeratę ^  Ogłoszenia
p r z y j m u j ą  d la

„Exoresu Zagłębia"
adm inistracja w Sosnowcu, Teatralna l a

oraz oddziały i agencje:
w BF.D 7JM E Sączeń skiego 29 
r, DĄBROW IE. Sobieskiego I

Kr Jadwigi (róg Sarn- 
tow ieza) 

w CZELADZI. Bytomska 31 
w GRODŹCU, Legionów  
w ZAW IERCIU. 3-go Maja 5 
w KIELCACH, ul. Wesoła 7 
w OLKUSZU. Kordas/ewskl (kiosk)

Kondek (kiosk w Rynku)

Powrót dzieci z kolonii
ZW PRACY OBYW. KOBIET  

W SOSNOWCU.

Dzieci przebywające na kolonii w 
Orzeszu zorganizowanej przez Zw. Pra­
cy Obyw. Kobiet w Sosnowcu wracają 
do Sosnowca dziś o godz. 17.30.

Rodzice proszeni są. aby przyszli po 
d;ieci na dworzec.

 oOo-----

A kacic  kwitną
W SOSNOWCU.

Jak nam komunikuje jedna z Czytel­
niczek, przy ul. Pustej w Sosnowcu za­
kwitły poraź drugi w tym roku akacje.

kota dochodziła dc* zenitu, a trasa wy
ścig u była trudna. Niel'tore odcinki
drogi zmuszały kolarzy do wielkich
wysiłków. Nic też dziwnego, że na pół
metku w Okradziormwie zgromadzona
na trasie publiczność nie mogła cc,
znać zawodników tak byli zakurzeni.
Świeciły się im tylko białka oczu.

*  ‘ *  *

Gdy już zakończono imprezy spor 
towe bractwo strzeleckie ruszyło h ir 
mem do kotłów z czarną kawą i ko 
szów z smakowitą kiełbasą i bułkami 
Szybko opróżniały się baniaste naćw- 
nie, gdyż apetyty wszystkim dopisy­
wały, a przede wszystkim pociesznym 
orlętom, którzy z przedziwną fanta 
zją potrafią nosić swoje granatowe 
berety z orzełkami strzeleckimi. Taki 
berbeć, z którego niewątpliwie wyivś 
nie dzielny strzelec, szybko „wsuwał"

W ub. niedzielą odbyło się konstytu­
ujące. plenarne posiedzenie zarządu gl. i 
prezesów oddziałów i sekeyj Polskiego 
Związku Zawodowego Pracowników Prze 
m yślowych i Handlowych Rz. Polskiej w 
Sosnowcu ,w lokalu własnym przy ul. 
Sienkiewicza 17-a, na którym dokonano 
wyboru prezydium z pośród członków 
nowowytranego zarządu głównego. W ła­
dze ukonstytuowały się następująco: 
prezesem wybrano p. W. Grnnwalda (po 
nownie), wiceprezesami pp.: K Llsrw - 
skiego (ponownie), A. Ornowskiego (po­
nownie). A. Sznajdra z fkręgu małopol­
skiego i J. Skarżyńskiego z okręgu san­
domierskiego, ua sekretarza wybrano p.

IJ. Koska (ponownie), na zastępcę: p. J. 
Kłirnera (ponownie), na skarbnika p. J. 
Kempę (ponownie), na :<astępeę p. K. 
Klausa, a gospodarza p. B . Tirpitza (po­
nownie), na chorążego p. Fr. Langego 
(ponownie), na zastępcę p. A. Rzeszofar- 
skiego.

W dalszym ciągu obrad, po wysłucha­
niu sprawozdań przedstawicieli oddzia­
łów i sekcyj, prezydium złożyło swoje 
sprawozdane -ze szczególnym uwzględnię

Wczoraj w Dąbrowie specjalna korni 
sja zc starostą Boxą i  prez. Trzęsimie- 
ebem na czele przeprowadziła inspekcję 
sanitarno - budowlnuą w szeregu pose­
sjach, sklepach i innych zabudowaniach.

Komisja stwierdziła, że właściciele 
wielu nieruchomości nie m ogli jeszcze 
dotychczas wykonać nakazanyeh przez J 
m agistrat robót porządkowych w  sw y ch  |

ppgcję kiełbasy, popijał kawą i znów 
stawał do szeregu po „iepetę“.

Gdzie tylko spojrzeć było na błonia, 
wokół uśmiechały się do słońca twa­
rze orląt, lśniące od tl o? zez u ze skon 
sumowanej kiełbasy

*  *  *

Gdy słońce, po pracowitym dniu 
kryłiy się pomału za chmurami na bł<’ 
ulach ustawiły się znowu w karnym 
ordynku oddziały strzeleckie.

Rozdanie nagród. Krótkie przemó 
wienie komendata powiatu ZS. i 
strzelcy zagłębiowscy rozjechali się 
do swoich siedzib. Z oddali jeszcze z 
poza tumanów kurzu dochodziły od~ 
glo.sy piosenki strzeleckiej: '

Hej strzelcy wraz!...

uie lokalnym  jak i dalszych ośrodkach
przemysłowych.

W związku l  odbytą konferencją z 
gl. inspektorem pracy dyr. Klotlem od­
bytej w Katowicach w uh. miesiącu jak 
również przeprowadzoną później kores­
pondencją z Radą Zjazdu Przemysłów-, 
eów Górniczych w sprawie zawarcia u- 
kladu zbiorowego w górnictwie, 
zastanawiano się nad środkami szybkie­
go zrealizowania tego postulatu, pizy- 
ezem zebrani opierając się na uchwa­
łach tak nadzwyczajnego .ebrania z wiąz 
ku odbytego w styczniu br. jak i późn ej 
szego walnego zebrania odbytego w 
czerwcu br., upoważnili zarząd główny  
do zdecydowanego stauowiska w razie 
stawianych trudności ze strony przemy­
słowców. a zarazem do przeprowadzenia 
ewentualnie wspólnej akcji ze związka­
mi robotniczymi wobec wymówienia 
prze;r nie układów zbiorowych w górnic- 
tw ie.

W sprawie układów z b i o r o w y c h  z a ­
wad gl. rodeunie jeszcze interwencję na 
terenie oficjalnym , celem zabezpieczenia 
ze strony czynników rządowych o p i e k i  
nad interesami pracowniczymi.

posesjach z braku rzemieślników.
Dowiadujemy się rówuież, że magi­

strat. będzie burzy! stare drewniane bu­
dy, stojące na terenach na b. kolejce za­
górskiej
zostaną jam bowiem urządzone kwietniki

W związku z tym m agistrat rozpo­
czął pertraktacje z właścicielami tych te­
renów.

IMIęafic* i k u c zk u
Niektórzy ludzie już dostali manii 

prześladcwcitej na lem at działalności roz 
m aitych tajnych m afii działających na 
szkodę naszego państwa.

W ydaje im się. że na każdym kroku 
czycha potężny wróg, by akcją zakonspi 
rowaną, podziemną, terorystyczną ni­
szczyć nas., słabiutki kraik. W ydaje im 
się, że jeden strzał z za pieta, jedna pe­
tarda Polskę może zgubić.

Przypomina mi to wypadek w pew­
nym sklepiku żydowskim, gdzie k lient 
w yw ołał panikę, nadeptując na pestkę i 
wiśni

O innym, jeszcze groźniejszym, wy­
padku donrsi wczorajszy „Kurier Za- 
chodni“. Oto dowiadujemy się z jego 
szpalt o usiłowanym napadzie na ks. 
prob. Brykalskiego z Kozieglów. Napasł 
nicy spłoszeni zostali prrez domowników 
strzałam i. ,.Odgłosy strzałów — czytamy 
dalej w „K. Z.’ zaalarmowały znajdują­
cy się wr pobliżu plebanii p rstcrunek po 
licjl, którego załoga, przy użyciu broni 
palnej wszczęła pościg za uciekającymi 
bandytam, którzy, znikając w ciem no­
ściach nocy, odpowiadali również strza­
łami.”.

A na zakończenie tego barwnego opl 
su napadu czytamy ze zdumieoem co ni 
stępuje:

.,Czy przypadkiem zbrodnicze te napa 
dy na wiejskie plebanie — nie są jakimś 
planowym aktem zemsty i teroru prze­
ciwko naszemu duchowieństwa, — jako 
głównej ostoii religii i polskości?'4

Otóż wcale nie przypadkiem, ale nic.
Jest to, jak nam donosi nasz kores­

pondent, który sprawdzał całą fę plotkę 
na miejscu, kaczka zmyślona od począt­
ku do końca. Ani ks. proboszcz o tym  
nie wie, ani także miejscowa policja. Po 
prostu wyssaue z palca.

Na nic się więc przydała mądra fi­
lozofia o tajem niczych mafiach podana 
na zakończenie tego ,.wstr. ąsającego4 
wypadku.

Strzał trafił w próżnię wywołując 
swym hukiem — miast przestrachu — u. 
śmiech... wim.

 oGa—

Przi/ y ło ś n ik u
SZKLANE SKRZYPCE NOWĄ ATRAK

U  A r a d i o w ą .
Czego nie s łyszeli jeszcze radiosłueba 

ęzel Napewno me s.łyszeli koncertu na 
szklanych skrzypcach. A skrzypce te ma 
ją pnepiękny, niezwykle radiofoniczny
tOD.

Wkrótce nadarzy się okazja nie tyl­
ko usłyszenia szklanych skrzypiec, i  t. 
zw- „Plexiglasm \ W czasie Eoroeznej 
W ystawy Radiowej ,kjńra odbędzie się 
w W arszawie w czasie od 25 sierpnia do 
11 września br. zorganizowany zostanie 
specjalny koncert ua skrzypcach z ,plexi 
glasu” i poza t ym skrzypce te będą wy 
stawione wśród eksponatów jako inslru 
ment muzyczny wybitnie radiofoniczny..

TRANSM ISJA MECZU LEKKOATLE­
TYCZNEGO POLSKA — NORWEGIA.

Rozwijającą s:ę coraz wspanialej poi 
ską lekkoatletykę oczekuje w dn. 8 i S 
bm. ciężki egzamin. Będzie nim dwudmo 
wy międzypaństwowy mecz lekkoale* yca 
ny z Norwegią w Oslo. Doskonały poziom 
zawodników obydwu państw zapowiada 
ciekawą i zaciętą walkę. Polskie Radio a 
togo spotkania transmituje najciekawsze 
fragmenty: dn. 8 bm. o godz. 21,35 dn 9 
bm. o godz. 20.25 Sprawozdawcą będzie 
red. Wojciech Trojanowski.

INTERESUJĄCE SŁUCHOWISKO.
Rozgłośnia Falskiego Radia w K ale­

wicach nada w środę dn. 10 bm. o godz. 
22.05 słuchowisko Wacława Śledzińskiego 
opracowane według powieści Stefana Ża 
romskiegc „Ludzie bezdomni’1.

W  słuchowisku odżyją dobrze znane, 
piękne postacie doktora Judyma i Joasi 
na* tle Zagłębia Dąbrowskiego oraz przy 
pomniana zostanie historia ich tragicz­
nej rozłąki.

Słuchowisko poprzedzi szkic 7. powie­
ści Wacława Śledzińskiego. Audycja 
transmitowana będzie do Krakowa.

T- L— sk i.

SESIAURACJA— M B M E T — B M — D A KHK
„s a w o  r «

Sosnowiec, ul. 3-go Maja S.
la l. 81-311. Podziemia lei. 6I-IM.

Doskonały program artystyczny cyl 1. sierpnia 1938.:
IR A ARI: żywiołowa wykonawczy ń tańców fantazyjnych:

„TABU4 -  „PIRAT44* -  
BASIA LANKOSZ^',7azięk—uroda—talent w słynnem „BOLERO". 

Tańcu Hiszpańskim i t. d.
... IIELENA GRYCZYNSKA: tancerka i subretka z prawdziwego zda­

rzenia.
O humor i nastrój dba znana i uznana orkiestra 
_______________   BRACI PAŻDZIEJEWSKICH.
UWAGA: Już wkrótce nastąpi

OTWARCIE specjalnego SALONU BRYDŻOWEGO.

Plenarne obrady PZZPP. i H.
w  S O S I W O W C U

oraz akcji propagandowej tak na tere-

nicm dalszych posunięć w kwestii reali­
zacji postulatu o układy zbiorowe pracy

Komisja w Dąbrowie
przeprowadza lustrację sanitarno-budowlaną
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Dwa tragiczne wv°adK1 samochodowe
mieszkańców Sosnowca

Onegdaj późnym wieczorem doszła 
do Sosnowca wiadomość, że dr. Cz 
Liedke — lekarz Ubezpieezalni Spoić 
cznej wT Sosnowcu uległ nieszczęśliwe 
mu wypadkowi sauiqcbodemu pod 
Chojnicami na Pomorzu.

Dr. Liedke jechał własnym samo 
chodem bez szofera do Jasta rn i, gdzie 
przebywa jego małżonka, na letnich 
wywczasach. W jakich okoliczno­
ściach w ydarzyła się katastrofa  nara 
zie nie zdołaliśmy ustalić.

Z dr. Liedke jechała p. Siwikow;. 
z synem i córką.

N ajpow ażniejszych  obrażeń ciała  
oraz podobno pęknięcia czaszki doznał 
dr.Liedke,którego um ieszczono w  szpi 
ta lu  w  Chojnicach.

P. Siwikowa doznała złamania o bej 
czyka, syn jej ma wybitych kilka zę 
bów, córka zaś doznała lekkich 
obrażeń.

*  *  *

Jednocześnie dowiadujemy się o 
drugim  tragicznym  wypadku, które 
nm uległ inż. Hermanowicz z Sos­
nowca.

Inż. Hermanowicz jechał autem 
w raz ze znajomym doktorostwem z 
Katowic do Wisły, gdzie przebywa na 
letnisku jego żona p. W ar da Herma 
nowicz. Pani W. Hermanowicz jęta 
córką znanegQ kupca sosnowieckiego 
p. Adamca. ________

Wvnfki marszu
SZLAKIEM KADRÓWKI.

K lasy fik ac ja  po 2 odcinkach m arszu 
Szlakiem  K adrów ki n a  czas przedstaw ia
mi; następująco:

W g ru p ie  w ojskowych: 1) 18 p. p. 1:5U. 
21 godz., 2) W K S. Pu .tusk  1:56:26, 8) 30 p. 
p .  1:57:19.

W  g rup ie  P  W. (młodszych): Z. S. O- 
strow iec 1:47:57 (najlepszy czas ogólny po 
dw uch etapach), 2) ZS. Janow a Dolina 
1:50:29, 3) ZS. Skarżysko 1:53:23, 4) Kol. 
KS. G dańsk 1:58:23, 5) ZS. Skaw ina 2:03: 
51, 6) S. Poznań 2:OS:12, 7) ZS. Pińczów! 
8) ZS. Jędrzejów , 9) ZS. Dubno.

W  g rup ie  P W , (starszych): 1) ZS J a  
now a D olina 1:51:45, 2) ICPW. Kowel 1:52: 
12, 3) P ortow y K lub ro i otniczy B a łty k  
1:52:27, 4) Zw rez. Jan o w a D olina 1:52:36, 
5) ZS. Lwów 1:53:06, 6) ZS. G dynia 1:53: 
gg, 7) ZS. W arszaw a Śródm ieście 1:56:09, 
8)' P P W . K raków  1:56:17, 9) ZS. im. L isa 
K uli W arszaw a 1:56:56 10) ZS. Skarżysk0.

W klasie 3-ej (sportow ej) m aszeru jący  
jedyny patro l sekcji sportow ej ZS Za 
gnańsk  (.Górnik) po dwuch e tapach  ma 
czas 1:51.26 godz.

N a w czorajszym  odcinku m arszu  na 
czas n a  tra s ie  M ierzaw a — Jąd rze  j ów w 
grup ie  w ojskowych, najlepszy czas uzys 
k a l 15 pp- 1:02:56 godz., przed W K S. P u l 
tusk 1:03:14 i 18 PP. 1 03:44.

W  g rup ie  PW . (młodszych) ZS O stro 
w iei 59:3Gp (najleszy czas dnia) przed 
ZS Jan o w a Dolina 1:01:15 i ZS Lwów

1 01W  g ru p ie  I ’W. (starszych) ZS Lwów 
im. B a n d u r s k i e g o  1.01:55, przed K PW . 
Kowel 1.02 i Zw Rezerwistów z Janow ej
D oliny 1:02:14.

W  k lasy fik ac ji ogólnej m arszu za dwa 
e tap y  prowradzi ZS. O strowiec 1:47.7, 2) 
Jan o w a D olina 1:50:29, S) ZS. Janow a Do 
Ina (w g ru p ie  starszych) 1:51:43.

K om isja  sądziowska za doskonalą po 
staw ą i dyscyplinę m arszow ą udzieliła  po 
chw ały  n ast. potrolom : 19 P. uh  18 pp., 
21 pp., z drużyn strzel eckch: ZS. O stro 
sa • -  K u li W arszaw a, patrolow i Związku 
wice, ZS. G dynia, ZS. Łęczyca, S. im. Li 
Rez., Łódź i Związku Bez. Janow a Doli 
na.

ZAGADKA.
— Co to jest 1 Ma osiem nóg i w ydaje 

a .niebie dżwiąki?
— Nie wiem'
— Bardzo proste: to jest kwartet mu 

zyozny.

Auto prowadziła żona znajdujące 
go się w samochodzie doktcia, która 
w pewnej chwili
straciła panowanie nad kierownicą i 
auto całym rozpędem wjechało im 
przydrożne drzewo. Wskutek zderze

nia inż. Hermanowicz doznał ziarna 
uia ręki i ciężkich pokaleczeń czoła i 
r.osa, tak, że musiano go natych­
miast przewieźć do szpitala w Żorach

Pozostałe osoby doznały jedy ne 
lekkich uszkodzeń ciała.

Poświęcenie sztandaru Z. P. R. w Myszkowie
i ziazd delegatów związku z Zagłębia

W ub. niedzielę, odbyła się w My 
tzkowie uroczystość poświęcę.va no 
\'> fyifundowanego sztandaru ta a ito sze  
go koła ogólnego Związku Podofiee 
rów Rezerwy, połączona ze zjazdem 
delegatówT kół OZ P ił. Zagłębia Dą­
browskiego.

O g. 9 rano, na placu pizy zbiegu 
ulic Kościuszki i Bauercrtzów zebra 
li się przybyli tu bardzo licznie z.uga 
różowani podoficerowie rezerwy z 
Zagł. Dąbrowskiego, pow zawierciań 
skiego i Częstochowy, miej co we etra 
żo pożarne, z w. rezerwistów z P* hu 
lanki, drużyna PCK, ŁMK., członko­
wie spółdzielni, zw. inwalidów wojen 
nyeh, przedstawiciele komitetu h ary 
rowego, wykonawczego i inni. Stąd 
przy dźwiękach 2 orkiesf wyruszono 
na nabożeństwo do kości ot? para 
fiałnego.

Uroczystego aktu poświęcenia do 
koriał ks, proboszcz Kałuża.

Po wyjściu z kościoła delegacja 
OZPR. złożyła wieniec przed pomni 
kiein poległych, a następnie na ul Ko 
ściuszki odbyła się defilada. którą 
przyjął kpt. Szczepaniak kom, pow. 
PW i WF. w otoczeniu przedstawicie 
la starosty  — p- Jabłonow sk iego i pre 
zesa okręgu OZPR. p. B. lm iołczyka.

Następnie wszyscy uczestnicy prze 
szli na boisko sportowe Braci Buue 
rertz, gdzie odbył się dalszy ciąg ur * 
czystości.

Zebranych gości i organizację po

witał imieniem służby OZPR. kom. 
pow. OZPR. p. Ja n  Kania, akt erek 
cyjny odczytał prezes tamtejsze ko 
ła OZPR. p. B. Florczyk Po wręcze­
niu sztandaru przemawiali: przedsta 
w icieł starosty  p. Jabłorow ski kom. 
powiatowy PW  i W F kpt. Szcwpa 
niak, prezes okręgu, OZPR. B. Tmid 
czyk, przedstawiciel zw oficerów •.» 
zerwy oddział w Myszkowie p. W 
Dudziński i kom. powiatowy OZPR. 
pow iatu  zawierciańskiego Ja n  Kania.

Uroczystość za kończy ło wpisywa­
nie się obecnych do księgi pam iąt ■ - 
wej.

Po przerwie obiadowej -—o g. l i  
ni. -Ml w sali kina „Bałtyk” odbył sic 
siódmy doroczny zjazd delegatów li d 
OZPR- ZagL Dąbrowskiego.

Po przyjęciu do zatwierdzając. ) 
wiadomości sprawozdań — udzielono 
za rz ą d o w i  na wniosek komisji rew i­
zyjnej absolutorium.

N ajlepszym  wyrazem  uznania dbt 
prac dotychczasow ego zarządu było 
to, ż« został on przez aklam ację pono 
w nie w  całości wybrany.

Na zakończenie zjazdu wysłano dr 
pesze hołdownicze do: Prezydenta
RP. prof, tir-a I. Mościckiego, Mar - 
szalka Śm igłego Rydza, prezesa Ra 
uy ministrów' gen Składkowsklego, 
prezesa głównego federacji gen. Gore 
ckiego i wojewody kie'eelrigo d-m 
Dziadosza.

teł. 614-72

X  
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Ceny ogrodowe! Ceny ogrodowe! O
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Wiadomości bieżące

„P>1L/1IS DE
teł. 627-Ri SOSNOWIEC, SADOWA 3

CO DZIEN NIE CZYNNY
KONCERT ZNAKOMITEGO ZESPOŁU 

W dnie powszednie od godziny 20-e.j, w' niedzielę i św ięta od g. 17 o
TANCE NA SPECJALNEJ e s t r a d z i e  w  o g r o d z ie .

Konsumcja do wyboru Zł. 1.10 z obsługą.

Wtorek

9
Sierpień

Dziś: Romana 
Jutro: Wawrzyńca 
Wschód słońca: 4,08 
Zachód słońca 7,14

Dyżury aptek w Sosnowcu
Dziś dyżury nocne p ełn ią  następuj^09 

apteki:

•w . Dawiskibowej, ul. P iłsudskiego 18
G. K upferb lum a, ul. Nowopogońska 25
H. Rogowskiego, ul. M ałachowskiego 12

— OSOBISTE. B urm istrz  Czeladzi p. 
H. B ruduick i w yjechał na urlop wypo­
czynkowy.

O negdaj w rócił z u rlopu  wypoczyn­
kowego sek re ta rz  w ydziału prezydialne­
go m a g is tra tu  w Czeladzi p. J . T a j c h n e r  

W yjecha ł rów nież na  u rlop  wypo­
czynkow y w ójt gm iny  Grodziec p. Br. 
Im iolczyk.

— POSIEDZENIE RADY MIEJSKIEJ 
W SOSNO"'CU odbędzie się w środą dn.

10 hm. o godz. 18.45. Porządek obrad 
przew iduje: spraw ę usta len ia  m in im al­
nej pow ierzchni parcel budow lanych w 
m ieście Sosnowcu; spraw y p rzekazania 
na cele O brony Narodow ej złomu żela­
znego, m osiężnego i cynkowego.

ORreczone konferencje
W SPR A W IE POD YV Y /K I PŁAC

W  dniu wczorajszym odbył koni i 
rencję arbiter, który rozstrzygnąć na  
zatarg o płace w zakłada- b szamotu 
wy eh w Rogoźniku

K onferencja została odroczona 
gdyż arbitrowi nie przedstawiono wy, 
kazu wysokości zarobków robota' - 
czyck w niektórych oddziałach zakłr 
dów.

*  *  *

W  dniu wczorajszym, w inspekto­
racie pracy w Sosnowce odbyć s ę 
miała konferencja z przedsiębiorca 
Kotalą, prowadzącym miejskie ro ro­
ty drogowe w Sosnowcu

Wobec nieprzybycia p»:/» dsiębiorcy 
Kotali pertraktacje zostały odroczj i.j 
Ponowny tpniinu konferencji nie : * - 
stał narazie ustalony.

 oO o----

Wystrzałem z re *olweru w serce
ODEBRAŁA SOBIE ŻYCIE.

Mieszkanka Będzina, K. Żebro, bę 
dąc w stanie silnego rozstroju ner­
wowego popełniła samo* ó jstw - Wy 
strzałem z rewolweru w serce.

Dgsper&tkę w stanie ciężkim pr wi- 
wieziono do szpitala, gdzie w krótej

t . i .
 »0 « -

W. O th u s x ta
to) „ZlJbLONl KARNAWAŁ** W, 

LUKOVł N IL . Zupowicdziaua Ua a4 hm. 
prze* olkuski oddział pow. zarządu e u a -  
ży poż. wielka zaoaw a w osiedlu le tn i­
skowym  w- Bukownie, me p rzesta je  in ­
teresow ać szerokiego ogółu m ieszkańców 
Z agłębia i okolicy.

Zarząd oddziału od dwuch la t urządza 
fachowe uursa uia oficerów i oztou°-ow 
straży  w powiecie, zaopatru jąc  oddz-aty 
v/ odpowiednie książki fachowe. Docu-jo 
z zabawy w OuKowuie przeznaczony zo 
s tan ie  całkow icie ua powyższy cel. De­
wizą jednak  będzie nie karotu , m e zdo­
bycie funduszów przez „w ypom pow anie" 
pieniędzy z kieszeni uczestników zalm- 
wy. lecz x>rzeciwme dania im  możności 
nadzw yczaj przyjem nego spędzenia popu 
łu dn ia  i w iecioru po bardzo m in im al­
nych cenach w stępu (86 groszy od osoby 
dorosłej i 1 5gr. od dz-eci i mlodziez.y) 
oraz w yjątkow o taniego bufetu.

(o) POŻAR ZAGRÓD y. Z przyczyny 
na razie n ieustalonej w K ąpielach W iei 
kich koło W olbrom ia, spłonęła onegdaj 
doszczętnie zagroda z inw entarzem  m ar­
twym K azim ierza im iołka. W jednej z 
kieszeń m ary n ark i Im iołka spaliło sią 
120 zł. gotówką.

(o) PIJANY M E  POWINIEN CHO­
DZIĆ W KONKURY, M ieszkańca Sulo- 
gzowy Leona G oraja, spo tkała  onegdaj 
trag iczna  przygoda. G oraj p rzybył w 
konkury do córki S tan is ław a  Byczka 
mocno podchm ielony i przez nieostroż­
ność w ybił szybą w oknie.

P rzyszły  teść wziął widocznie ten wy 
padek za zam iar dem olowania mu mieś* 
k an ia  i m otyczką uderzył p r z y s z ł e g o  

ziącia w czoło tuż obok oka. Uderzenia 
byłe fa tu ine, gdyż spowodowało wypły­
niecie oka.

Ich trzy i on
Krwawa bójka towarzyska

jeden
Ja k  wczoraj pokrótce donosiliśmy 

przy ul. Osjrogórskiej 3 w Sosno vcu 
rozegrała się krw awa aw antura. Do 
mieszkania Ignacego D arka przybyły 
w odwiedziny W ładysława Pasife i Jo 
fia  Witowa.

Podczas uczty, która była obficie 
zakrapiana wódką, wybuchła kłótuia 
między Dankiem a iogo żoną Felloją 

Kłótnia zamieniła się po chwili w 
zaciętą bójkę małżeńską.

Obecne kobiety stanęły po stronił 
bitai.Dankowei.

W ywiązała się ogólna bójka. Fo 
biety drapały i gryzły wojowniczymi 
gospodarza —
on odpłacał im się mocnymi uderzenia 
mi wszysfkim cokolwiek mu się poi 
rękę nawinęło.

W  rezultacie ciężko pobitą Dank* 
wą przew-pziono do szpitala Ubozp. 
Społ. Również je j mąż musiał uda i 
się do lekarza gdyż miał zadanych' 
szęreg ran.

Reszta' towarzystwa znalazła ię 
w komisariacie celem złpżenjff zeza rn
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Tragiczna przejażdżka
WIĘŹNIÓW ŁODZIĄ.

Więźniowie z kolonii karnej w Wysze 
winie ,pod Wejherowem zatrudnieni 
przy pracach rolnych, szukając ochłody, 
■tąpali sit; w jeziorze Lewińskiem,

Pięciu z więźniów natom iast wsiadło 
do łodzi i wpłynęło na jezioro. W pewnej 
chw ili łódź z niewiadomych przyczyn  
wyróciła się i wszyscy więźniowie wpadli 
do wody..

Trzem udało się uchwycić przewróco 
nej do górydnem łodzi, dwaj pozostali 
próbowali ratować się dopłynięciem do 
hrzogu. Jednemu rzeczywiście udało gię 
dopłynąć do brzegu, natomias^ drugi uto 
cił już niedaleko brzegu siły i utonął.

Po dłuższych poszukwaniach udało się 
topielca wydobyć. Okazał się nim wię 
zieli Stanisław Grzegorczuk, który pocho 
ilził z powiatu siedleckiego i odsiadywał 
karę 4 lata więzienia za zal ójstwo w unie 
sieuiu.

Do odcierpienia miał jeszcze dwa lata 
W kolonii karnej zachowywał się wzoro 
wo tak że powierzano mu prowadzenie 
prac więziennych.

 ------

Ubezpieczenie na życie
PRZEPROWADZONE W PORĘ.

Makler giełdowy w San-Franaisoo 
nazwiskiem J  eremiarz Bering dał się 
namówię agentjwi pewnego towarzy­
stwa jibezpieezw nowego do podpisania 
polisy, mocą alórt j ubezpieczył swe 
życie na sumę miliona dolarów.

Podpisawszy to ubezpieczenie v.v 
szedł wraz z agentem ze swego kanio 
ru  i w chwili, w której przechod rl 
przez ulicę, został przejechany na 
śmierć przez samochód.

iWdowa jego otrzymała następnego 
dnia sumę miliona dolarów, a cały wy 
padek służv wspomnianemu towarzy- 
Iwu ubezpie zeń jako reklama szy ' 

fei wypłaty ubezpieczenia.
 •©*. ——

POPRAWKA MAŁŻEŃSKA.

Kowal, pan Jan  Młot wywiesił na 
kuźni kartkę z napisem „wrócę za 1C 
minut, jestem w gospodzie."

Po pewnym czasie znalazł się na 
tej kartce dopisek: „wróci za jedną 
minutę" — kcwalcwa.

W Bolesławiu stanął budynek szkolny
Io w .  ropier. B u l  lubi. Szkół Pow. udzieliło pożyczki tylM  7 tys. it

Wspaniały budy cek ć-zkolny w B>> 
lesławiu pod Olkuszem, budowę -itó 
rego rozpoczęto w ubieg io»ku, % one; 
nym nowym rokiem szkolnym zo-Pa 
nie oddany do użytku.

Jedynie do wykończenia w roku 
przyszłym pozostanie przybudówka 
spcjalnie dla sali gimnastycznej.

Budynek pc.buda samych sal 
do nauki dużych i widnych DM7 na 
ście, dalej sale do robót lęcznyeh, po 
mocy naukowej, izby harcerskie, ka i 
celarię, pokój nauczycielski, szatnie, 
kuchnię dla dożywiania dziatwy (w 
suterenie) i tp- Oddzielni- mieszkanie 
dla kierownika znajduje się w innym 
skrzydle budynku.

Gmach wybudowany został kosz

tern 200 tys. zł., z czego zarząd gminy 
pokrył około 150 tys., z ofiar ludności 
gminy wpłynęło około 50 tys. ł- i z po 
życzki Tow. Popier. Bud, Publ. Sik. 
Powsz. 5 tys. zł. (2 tys. zł. obiecano na 
wiosnę roku przyszłego).

Jeżeli się weźmie pod uwagę, że 
gm. Bolesław na cele budowy s .kół 
przeznacza około 70 proc. swego bud/e 
tu, to na prawdę zbyt mala jest suną 
przeznaczona na budowę przez Tmv. 
Pop. Bud. Publ. Szli Pcwsz.

Natomiast z uznaniem należy pod 
kreślić wielki wysiłek z ludności gna 
ny bolesławskiej, która potrafiła cię 
zdobyć na budowę tak pięknego gm i 

1 ehu szkolnego.

INTRONIZACJA NOWEGO PATH IARCHY SERBSKIEGO KOŚCIO •
ŁA PRAWOSŁAWNEGO.

Na zd jęc iu— patriarcha dr. Gariło w otoczeniu biskupów, poci 
czas ceremonii intronizacji.

NERWOWY.

Pan Korzonek łowi ryby. Eybki biorą 
nadspodziewanie. Co chwila pływak vyg 
iłatizuje nowy łup.

Pan Korzonek wyciąga rybki), wresz 
cle zdenerwowany woła:

— Psiakrew minuty nie można posie 
dzieć spokojnie'

MAŁŻEŃS1 WO.
Ona: — Acli, jak pięknie! Patrz no, 

przyroda obudziła się ze snu!
On: — Nic dziwnego skoro tik  

krzyczysz!

f g / 4 0 1 0
PROGRAM OGOLNOPOLłsŁI.

W torek 3 sierpnia.
8.15 „Kiedy lanue Wstają zorze 5.28 Ma 

zyka (płyty) 6-43 Gimnastyka 7,oo Dzień 
nik poranny. 7.15 Muzyka poranna. 8.00 
Przerwa. 11.57 Hejnał z Krakowa. 12.03 
Audycja południowa. 13.00 Przerwa. 15.15 
Na szerokim świeeie audycja dla dzieci 
starszych. 15.35 Przegląd aktualności 
15.45 Wiadomości gospodarcze. 1600 Kon 
cert ork. rozrywkowej. 16.45 Wędrówki po 
Polesiu opowiadanie. 17.00 Muzyka tane 
czna. 18.00 Na wrzosach czatują wspania 
li myśliwi pogadanka. 18.10 Koncert ka 
meralny kwartetu polskiego 18.45 Gody 
życa A. Dygasińskiego. 19.00 Recital 
śpiewaczy M, Janowskiego. 1920 Pogadan 
ka aktualna. 19.30 W krainie baśni kou 
cert rozrywkowy. 20.25 Tr. fragmentów 
międzypaństwowego meczu lekkoatletyez 
nego w Oslo Polska — Norwegia. 20.45 
Dziennik wieczorny. 20.55 Pogadanka ak 
tualna. 21.00 Audycja dla wsi. 21.10 Na 
wozie i pod wozem audycja słowno mu 
zyczna. 21.50 Wiadomości sportowe. 22.00 
Pięć wieków dawnej muzyki. 23.00 Dzień 
nik wieczorny. 23.05 Warszawa II.

KATOWICB.

Wtorek 9 sierpnia.
5.15 Audycja poranna. 6.20 Muzyka. 

13.50 Wiadomości ' jeżące 1400 Muzyka 
obudowa. 15.10 Giełda zbożowa. 17.00 h 
albumu speakera II..3 Program na jutro
21.00 Pogadanka aktualna. 22.00 Wiadomo 
ści sportowe. 22.05 III wieczór z cyklu 
Dzieje Komedii.

PROGRAM OGÓLNOPOLSKI.

Środa 10 sierpnia.
615 Kiedy ranne wstają zorze. 6.20 Mu 

zyka. 6.45 Gimnastyka. 7.00 Dziennik po 
ranny. 7.15 Koncert poranny. 800 Przer 
wa. il.57 HejnaR z Krakowa. 12.05 Audy 
cja południowa. 13.00 Przerwa. 15.15 Au 
dycja dla dzieci. 15.45 Wiadomości gospo 
ilareze. 16.00 Melodie egzotyczne. 16.45 
Bijwa Warszawska cz. I odczyt płk. T. 
Tomaszewskiego. 17.00 Muzyka taneczna.
18.00 Plantacje miejskie Poznania Poga 
danka 18.00 Recital spewaczy E. Kossow­
skiej. 18.45 Gody życia A. Dygasińskiego.
13.00 Alid. Konkursowa P o ls k ie g o  Radia. 
19.20 Pogadanka aktualna. 19.30 Koncert 
rozrywkowy. 20.45 Dziennik wieczorny. 
20.35 Pogadanka aktualna. 21.09 Audycją 
dla wsi 21.10 Chopin a polska ziemia 21.50 
Wiadomości sportowe. 22.00 Muzyka bale 
towa 22.25 Przegląd prasy. 23.00 Dziennik 
wieczorny. 23.16 Warszawa II.

ZE SPRAW OZDANIA LEKARSKIE  
GO.

„Po operacji stan pacjenta polepszał 
się z dnia na dzień. Niestety, zupełnego 
wyzdrowienia już nie dożył".

f

f
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— Ależ panie — powiedział E u­
geniusz. wyrywają.? się — czego o in  
chce?

— Chcę, ażebyś został uczciwym 
człowiekiem.

— Panie, co to ma znaczyć!
— To ma znaczyć, że nie pójdziesz 

się bić.
— Zostałem znieważony.
— Być może.
— Sam znieważyłem mego prze­

ciwnika.
— Być może.
— Czeka na mnie, a ja pałam chę­

cią spotkania się z nim.
— Być może.
— T jeden z nas zostanie na placu.
— To już być nie może.
— Właśnie to zobaczymy.
— Ach! ty  nie pójdziesz — wołał 

były notariusz, z wściekłością Sil 
jąc między drzwiami i Eugeniuszem.

Notariusz miał wielką chęć wziąść 
starego za ramiona i odrzucić na bok, 
ale się wstrzymał.

— Panie Litois — powiedział do

mego — bądź rozsądniejszy; twoje 
współczucie ku mnie za daleko cię 
prowadzi, jeszcze przecież nie umar­
łem.

— Tym gorzej.
• — Jakto, tym goizej?

— Tak, panie, tym gorzej: bo gly- 
byś umarł, nie zamierzałbyś względem 
mnie oszustwa, idąc się bić.

— Panie!
— Bez krzyków, mój kochany, Eu­

geniuszu, czytaj'.
— Co to jest? Świadectwo ubezpie­

czenia na życie?
— Czytaj, tu u dołu:
Eugeniusz przeczytał: „Towarzy­

stwo nie będzie obo wiązane do wy­
płaty kapitału, jeżod ubezpieczony 
umrze po za granicami Europy^ albo 
Jeżeli będzie zabity w pojedynku".

— Albo jeżeli zostanie zah ty w 
pojedynku! Czy pan rozumie, mości 
Eugeniuszu? Nie będziesz się bić, 
chyba w takim razi;, jeżeli nu wypła­
cisz dwakroćstotysier v franków, mo­
netą brzęczącą kurs w kraju  mającą

Eugeniusz, upoke.rz'ij.y, zmieszany

nie wiedział co odp > w .d, ier.
— Panie — pow.oTial do jednego 

ze świadków — idź p;pr->ś mego prze­
ciwnika, żeby poczekał do jutra.

—- Ani dziś, ani jutro: uwiadomił 
łem policję — odpowiedział były no­
tariusz, jesteś pod obserwacją.

— Ależ panie, h a ’.nsz mnie!
— Ty chcesz mn .o zrujnować.
— Ależ panie, ni; zabiorę ze sobą 

twojej kancelarii?
— Nie mam już kancelarii, mam 

tylko dłużnika do wysokości dwustu 
tysięcy franków. Alboż n  w<et« c> s-ę 
stało z kancelarią w twoich rękach? 
Notariusz, który ma miłośnicę w świę­
cie, notariusz, który się pojedynku io, 
to się przecież nigdy nie przytrafiło. 
Nie dałbym trzydziestu tysięcy tran 
ków za. twoją kancelarię. Winien je 
fteś za nią dwieście tysięcy; osoba 
twoja stanowi moje bezpieczeństwo 
rzeczowe; wystawiać ja na niebezp1?- 
czeństwo, jest to popełnić sprzedaż 
podstępną: naruszenie depozytu jest 
to oszustwo; zdaję się na sąd tych ->a- 
nów. J

— Na honor powroęimy — rzeki 
jeden ze świadków, skoro ta sprawa 
rozstrzygniętą zostanie.

Eugeniusz nie mógł pozbyć SIć 
pana Litois. Godzina s c h a d z k i  prze­
minęła. Młody notariusz naprózno p i­
sał do męża. zadając innego rendez­
vous; ten zaś. dowiedziawszy się o 
przWczynie, nie przyjął, mowiac.^ ze 
ten który nie stawił się na  ̂ miejs *a 
raz oznaczonym, nie stawi się i na

drugi raz; potem, jakc, człowiek do­
wcipny, pewny, że lepiej pomści się 
śmiesznością, aniżeli pistoletem, opo­
wiedział historię notariusza, ta rgu ją> 
cego się o pozwolenie wyścia ze swo­
im dawnym pryncypałem. Była t > 
według niego* śmieszna scena, kiedw 
młody człowiek ofiaiy dawał starcj- 
wi.

— Dziesięć tysięcy franków, a p >• 
zwoi mi wyjść!...

— Nie!
_  Dwadzieścia tysięcy!..
— Nie!
— Trzydzieści tys-jęcy!

nii— Trzydzieści tysięcy razy 
Dwieście tysięcy, albo nic.

Wypadek ten znalazł ogromny roz 
głos wT Tuluzie i Eugeniusz nie migi 
podnieść sie z tego ciężaru. Znaczen 1 
jego jako notariusza, bardzo mocna 
na tym ucierpiało. Człowiek, który n b  
umiał się bić ani za siebie ani za ko­
bietę ukochaną, był człowiekiem pozbi 
wionym godności. rrzez wpływ ko­
biecy, klientela go opuściła, jawnie lub 
potajemnie. Pan Litois zatrwożył się 
naprawdę tym upadkiem wziętośsi i 
użył Wszystkich sposobów, żeby ą 
wskrzesić; ale, przede wszystkim po­
myślał o zaspokojeniu .swojej należ­
ności, oznajmił swojmu cesjonariu- 
szowi przybycie klientki, którą mu 
obiecał i zawiadomił, że miała przyje­
chać za dwa miesiące.

d. c n«
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Ponura tragedia kobiety
którą mąż żywcem zamurował na stryszku

Tornado, który szalał ostatnio ilu/. 
miastem Phoenix w amerykańskim 
stanie Arizona odkrył niesamowitd 
tragedię kobiety, k tórą maź żywcem 
zamurował na stryszku.

Podczas gwałtownego tornado ru ­
nęło stare  drzewo, -wyrwane ?. korze 
niami na cm entarzu położonym na 
skraju  miasta.

Korona drzewa przebiła grot* iwiea 
należący do rodziny przyr 'druku Ro­
b erta  Napiera. Podczas rakAt porząd- 
i.o*v£ch robotnicy cm entarni dokonali 
i*.- .>\-łego odkrycia. Oto k > •.>,■: drze 
w.v ' ił trumnę pierwszej zony Na­
piera zm arłej przed 8 laty.

Trumna była pusta. Zwłoki pier­
wszej żony przyrodnika zniknęły bez 
śladu.

Ponieważ w okolicy zrian » Napie­
ra  jako dziwaka, który tylko rzadko 
opuszczał swój mały dwupiętrowy do- 
mek, stojący na uboczu, zajęły się w y­
padkiem władze policyjne przewidu­
jące, że w danej sprawie cli »dzi o 
zbrodnię.

Badanie aktów wykazała, że przed 
8-miu laty wydano zupełnie przepiso­
wy akt zejścia żony N apiera i /&  od­
był się pogrzeb, w którym w.t.eii u- 
clział liczni sąsiedzi zmalej kiom za 
życia cieszyła się dużą popala'".ością 
z uwagi na  zalety swego urnvstu i ser­
ca.

W pogrzebie wzięła udział także 
tajemnicza, gęsto zawoalowana ko­
bieta, o której Napier mówił, żg jest 
jego matką.

Ja k  obecnie badania wykazały o vą 
tajemniczą damą była żona Napiera, 
biorąca udział we „wtftsnym“ pogrze­
b i e .

W 6 miesięcy po pogrzebie p ier­
wszej żony Napier ożeni i  się po rac, 
drugi. Jego druga żona nie miała, po 
jęcia o tym, iż pierwsza żona żyje. Z 
małżeństwa tego przyszło -na  śwó-,t 
dwoje dzieci. Mał&eństwo żyło szc ę ■ 
śliwie.,

Tyłko .jedna tajemnica rzućała eipń 
na to pożycie.

N apier miał na najwyższym pię 
trze swego domu laboratorium, do któ 
rego nikt nie miał dostępu naw et ;jog > 
własna żona. Laboratorium to zamy 
kał na specjalne zamki, do których 
tylko on posiadał klucze.

Pod pozorem prowadzenia studiów 
przyrodniczych N apier bardzo często 
tygodniami przebywał w tym  labora­
torium, śpiąc w nim i  przyjm ując w 
nim posiłki.

Żonie mówił zawsze, iż pracuje 
nad wielkim wynalazkiem, wobec cze­
go nikt mu nie powinien przeszka
rizać. .

Przeważnie w czasie kiedy Napier 
zamykał się w swym laboratorium , 
żona z dziećmi wyjeżdżała.

Ilekroć razy żona pytała go, dla 
czfcgo zabiera ze sobą do laboratorium  
tak  znaczną ilość środków żywności, 
nie dawał odpowiedzi.

Teraz dopiero ponura tajemnica 
wyjaśniła się-

’ Po sensacyjnym odkryciu, do któ­
rego przyczyniła się burza, władca 
zarządziły rewizję domu iKZonego. W 
chwili, gdy urzędnicy policyjni watz.t 
dc laboratorium , nagle dostał on ataku 
furii, tak, że musiano go sk ępowac.

Początkowo nie znaleziono w labo­
ratorium  niczego szczególnego.

Obok licznych przyrządów i ksią 
żęk nie było niczego, coby okazywała 
na obecność pierwszej małżonki.

Wreszcie w pewnej chwili urzęd­
nicy natrafili na zamurowane drzwi, 
które prowadziły do kry je w ki na pod 
dasze nie mające okien.

Po wybiciu ściany znale-on* w 
cuchnącej ciasnej izdebce tla Ją . wy­
nędzniałą kobietę o siwych włosach.

Ustalono, że była to pi-u* fisza żona 
Napiera, która przed 8-mi i  a ty  doła 
sie zamurować włas" iwolm'c ” « tym

poddaszu, ażeby umożliwić męowi za­
warcie drugiego małżeństwa l\>z ki>- 
nieezności brania rozwodu.

Czy rzeczywiście ta kobieta własno 
wolnie przed 8-miu laty dola się za­
murować, czy też mówiła tali. ażeby 
kryć męża, nie wyjaśniły dochodzenia 

Dalsze śledztwo wykazał ', że le­
karz. kfóry wystawiał świadectwo z go 
nu, był osobistym nrzyjaoi.'-i‘-m uczo­
nego i wypisał świadectwo r.ie s ta ra­
jąc się skontatować, czy k ib H a  ’•?«- 
czywiście umarła.

Spraw a znalazła swój epilog 
przęd sądem, przy czym N apier zo­
stał skazany na 7 la t więzunhi, a le­
karz na 5 lat.Lekarzowi udo w rl i ono, 
iż współdziałał świadomie w zbmdoi.

Na tym  nie kończy się t r ijfedia. 
Po osadzeniu w więzieniu zarówno

Napier jak  i lekarz, obaj siedzący w 
oddzielnych celach, zmarli tego samo 
go dnia i o te j samej godz nie, w śrk i 
zagadkowych objawów. Przyczyn zgi 
nu obu nie można było do tej pory 
ustalić.

iWładze przypuszczają, iż obaj 
otruli się nieznaną dotychczas tru­
cizną.

Druga żona N apiera opuściła Ari­
zonę. Pierw sza żona wyjechała razem 
z nią oddając je j w posiadanie cai'7 
m ajątek Napiera.

Obie kobiety zawarły ścisłą przy­
jaźń i poświęciły się wychowaniu J/.ie 
ci. l

Pisma amerykańskie, pisząc o je j 
tragedii, zaznaczają, że jest to najbar­
dziej w strząsające tragedia od wielu 
lat.

C Z Ł O W IE K  PR Z E D  SĄ D E M .

Pnepli na zle m a n i e r y
Pan Stefan Łeonezuk wydaje tak rwa 

ne „domowe obiady“.
Interes do niedawna prosperował do 

brze i codzienne około godziny pierwszej 
w jadalni aż czarno było od g ości.

Jedno tylko boiało pana Leoiic/.uka: 
że goście posiadali rlc maniery. Z tego 
też powodu zjawił się któregoś dnia w ja 
dalni i rzetb

— Kiejenteło kochana!
Wiadoma rzecz, że wolności w obec­

nych czasach nie ma. Mocny słabego 
trzyma za mordę i żyją ludzie, jak te świ 
nic. O wiele lak, to czy inożebna rzecz, 
ażeby akurat u mnie na domowych obła 
dach wolność i równość panowała? 2ad 
nein sposobem, panowie, 1 dlatego kart- 
klo » przepisamy uskuteczniłem, które te 
raz obecnie na glos wam przeczytam: 

Pan Leoneznk wyjął kartkę ■ kiesze­
ni i rozpoczął:

1. Uprasza się o nie plueie do do­
niczek z kwiatkamy, a też również ua pod 
łogę ’ ' '!

2. Nosa obcierać nic wolno w obrus ani 
w serwetką. Także samo we firankią 
smarkać zabronięte.

3. Przy stole nie drapać się po głowie 
paztiakciami. O wiele kto ma życzenie, to 
widelcem.

4. Kto ma życzenie kichnąć, albo inszy 
dźwiąk uskutecznić, wychodzi na kury 
tarz.

I ostatnie prawo.
5. Zabrania sią s ezypae kelnerką pan 

ną Jadzią.
Wśród gości zapanowało powszechne 

oburzenie.
— Co do jasnej frybry? Mienistra bą 

dziesz nam pan tu odwalał? Kichnąć nie 
wdno? Klelnerkie szczypać zabroniąte.

A po cholerę my tu przychodzlem, jak 
ne po te trochę wolności? Myślisz pan, że 
po pańskie waserzupki? Albo po kotleta 
wołow e >e śkapskiego mięsa?

Tfu psiakrew na takie p o r z ą d k i !  Wie 
jem chłopak! z tej meliny!

Goście poczęli tłumnie cpuszczać lo
kal. A że na pożegnanie rozbili wsrystkie 
szklanki i talerze, wywołało to sprawę 
w sądzie, która zakończyła się wy rekiem 
skazującym panów Mariana Gwinta i li i  
pęlita Kańkę na 3 dni aresztu.

S P O R T

Sensacyjne uchwały W. 6. i D.
Dyskwalifikacja graczy sosnow ieck ie j  Unii ^

.Wydział Gier i Dyscypliny zaglębiow 
skiegro okręgu na ostatnim  posiedzeniu 
powziął sensacyjną uchwałę. Mianowicie 
postanowił zdyskwalifikować na miesiąc 
graczy sosnowieckiej Uni: Strzemińskie­
go, Długajczyka, Broma i Drożniaka za 
branie udziału, jako niezgłoszonych i 
niepotwierdzonych praez PZPN. w za w o 
daoh towarzyskich Czarni (Ciiropaczów) 
— U nia w dniu 31 uh. miesiąca.

•Tak już donosiliśmy, gracze ci przed 
fuzją Sosnowca z Unią otrzym ali z nia-

Matka poniosła śmierć
ZASŁANIAJĄC WŁASNYM CIAŁEM 

SYNA
Na ul. Długiej w Świętochłowicach wy 

nikła aw antura między dwoma pijanymi 
robotnikam i Adolfom Hofmanem i Augu 
stem Tkoezem.

W  czasie bojki Hofman usiłował ude 
rzyć nożem Tkocza. "W obronę zaatakowa 
nego stanęła jego m atka M arta T k o czo w a  
Hofman uderzył j ą  dwukrotnie szew sk im  
nożem w  szyję. Kobieta padła na bruk 
zalana krwią.

P rzybyły na miejsce lekarz stwier 
dzł zgon Tkoczowej wskutek przecięcia 
tętnicy. Zwłoki przewieziono do kostnicy 
Zbrodniarza aresztowano.

cierzys^ego klubu zwolnienie i podpisali 
zgłoszenie do Unii, która zgłoszenia te 
wysłała do PZPN., celem potwierdzenia- 
29 ub. miesiąca zarząd Unii otrzymał z 
W arszaw y telegram, że zgłoszenia g ra ­
czy PZPN. z a tw ie rd z ił  i wysłał do okrę­
gu, Na tej podstawie okręg zezwolił gra 
ozom na wzięcie udziału w zawodach.
W poniedziałek rano tj. 1 bm. istotnie 
nadeszły potwierdzone zgłoszenia graczy 
które nosiły datę 29 ub. miesiąca. A więc 
strona form alna była w porządku i gra 
c.ze byli uprawnieni do udziału w 
grze w barwach Unii i o tym 
powiadomiono W. G. i D. Tymczasem na 
drugi dzień na posiedzeniu Wydział 
Gier i Dyscypliny był odmiennego zda­
nia niż PZPN. i graczy pozawieszał, a 
ponadto udzielił zarządowi klubu na­
gany.

Od tej decyzji Unia, czując się po­
krzywdzona składa odwołanie.

 oOo-----

Zwycięstwo polskiego boksera
W AMERYCE.

Znany bokser polski Teodor Jarosz, 
b am erykański m istrz św iata wagi śre­
dniej rozegrał w P itfsburgu mecz z dwu 
krotnym  swym pogromcą Billy Connem 
bijąc go po niesłycbnie zaciętej i ostrej 
walce na punkty  po dwunastu rundach.

Przepowiednie astrologiczne
DLA URODZONY Cl 9 SIERPNIA

8 sierpnia urodzeni — przybyli na 
świat pc.d wpływem gwiazdy Lwa — któ 
ra obdarzyła Ich uspoosbieniem wpływa 
wyin 1 despotycznj m. Cechuje ich kaprys 
imaginacja, depresja, są popędliwi, nie 
znoszą zależność!, lubią zmiany i iuiptno 
wać, w miłość1 niestali, nie dotrzymują 
przyrzeczenia. Kobiety lubią gospodar 
stwo domowe i roboty ręczne.

Będą odbywać dalsze podrożę po z» 
kraj w eelu zdobycia wied/y i praktyki, 
po powrocie zajmą stanc wisko kierów ni 
cze, na którym porobią ulepszenia i 
zmiany. Okres niepowodzeń jaki będą 
przechodzić potrwa krótko, wszelkie trud 
ności napotkane i wrogów opanują, osią 
gną cel pożądany.

Największy wpływ ua ich los życia, 
charakter 1 przeznaczenie wywiera Weno 
ra szczęśliwy miesiąe luty, daty dnia 9, 
16, 23, 30 liezby loteryjne 1 4 4 2 8.

Organizm Ich skłonny jest do przezię 
hienia gardła i głowy kataru żołądka, za 
bur »ń trawiennych 1 zapalenia nerek. 
Powinni wystrzegać się przeziębień.

W roku panowania planety Merkure 
go, spodziewać się mogą zrobienia kari o 
ry, lecz należy wystrzegać się swobod 
nych romansów l szczerości w otoczeniu 
obcych.

D R U K A R N I A

EXPRES ZAGŁĘBIA
|  *; > S N o w i e c ,  u l.  t e a t r a ln a  i-b. j

WYKONYWA:
WSZELKIE ROBOTY 

W ZAKRES DRUKARSTWA  
WCHODZĄCE. JAKi

CZASOPISMA,
BROSZURY,

A F I S Z E ,
ULOTKI, 

KLEPSYDRY 
IT . P.

•
S Z Y B K O  I S O L I D N I E  
CENY K O N K U R E N C Y J N E

Al

D iskonałe  wyniki
AMERYKANÓW W SZW ECJI.

Bawiący w- Szwecji am erykańscy lek­
koatleci startow ali w Maimoe, osiąga.iąo 
znowu szereg doskonałych wyników.

100 m. — Ben Johnson 10,5 s. 400 ul 
M alott 43,6. 800 mtr. — Andersson

(Szwecja) 1.54 4X200 m. — Ameryka
1:2®,6, 110 m. — przez plotki—Wolcott 14.4 

■ rlp k tf i i  — Anderson (Szwecja) 14.89. — 
Dysk — Isorlie (Norwegia) 48.27. Skok 
wzwyż — C rujer 1.90.

Dąb katowicki kartertije
GRACZA Z SOSNOWCA.

Do zeszłego roku piłkarski okręg klą­
ski był terenem na którym  kluby niemal 
całej Polski zarzucały sieci na najlep­
szych piłkarzy.

Od roku jednak role się zmieniły, dla 
odmiany kluby śląskie pocięły „kokieto 
wać'* graczy z obcego terenu i tak Ruch 
z H ajduk ściągnął do siebie Słotę z Unii 
sosnowieckiej, i stara się o W ierzbow­
skiego z toruńskiego Gryfu. W ślad za 
Ruchem idzie Dąb. Według krążących po 
głosek w ub. sobotę miał bawić w So­
snowcu przedstawiciel Dębu, który „sta 
r s ł“ się o przeciągnięcie do Dębu bram - 
karza Unii Łukasika.

Jak  sprawa ta  daleko się posunęła u» 
razie nie wiadomo.

Zawody kolarskie
MISTRZOSTWO POLSKI

Pod W arszawą odbyły szosowe druży 
nowe zawody kolarskie o mistrzostwo Pol 
ski n a dystansie 205 kim.

Zwyciężyła drużyna Syreny (czas 5 
zawodnków) 5.5S godz. 2) RKS. Ursus 6.09. 
30, 8) Fort Bema.
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Echa zajść na meczu
O .WEJŚCIE DO A KL. ZAGŁĘBIA.

W ydział Gier i Dyscypliny ZOZPN. 
na ostatnim  swym posiedzeniu rozpatry 
wrał sprawą zajść na rewanżowym meczu 
o wejście do klasy A rozegranego 81 ub. 
miesiąca w Niwce pomiędsy tam tejszym  
strzelcem  i TA. Dąbrową. Jan  wiadomo 
mecz został przerwany z powodu bójki 
między graezamj.

W wyniku przeprowadzonych docno- 
dzeń ukarani zostali gracze Strzeleckie­
go: Różycki i Skrzypiński za podburza­
nie publiczności i zawodników jednorocz 
ną dyskwalifikacją, Zaporowski zdyskwa 
lifikowany został na 6 tyg. i pozbawio­
ny funkcji kap itaua drużyny na 2 lata, 
poza tem naganą ukarani zostali: W ra- 
elawek, Kozdroń. W iltosiński, Juraszek, 
U rbański, Wesołowski i Zemełka. Klub 
zas ukarana 25 zlotową grzywną.

Olimpiada piłkarska
ODBĘDZIE fe.II; W ESTONII.

P rasa  esjouska donosi, że estońskie 
keta sportowe omawiają sprawą udziele­
n ia pomocy l i n  landu przy organizowa­
niu olimpiady w roku 1940.

Istnieje projekt, ażeby Estonia wzię­
ła  na siebie organizacje niektórych za­
wodów. gdyz odległość pomiędzy T alli­
nem a Helsinkami wynosi zaledwie 80 
kim

Do Helsinek wyjeżdża delegacja dzieu 
nikarzy estońskich sportowych, ażeby na 
wiązać rokowania ze sportowcami fiń­
skimi. Mają oni zaproponować urządze­
nie zawodów piłkarskich olimpijskich w 
Tallinie.

Niemiła przygoda
W AL ASIE WICZÓWNY W KATOW I­

CACH.
M istrzynie olim pijską Walasiewięzów 

ftę. po przyjezdne do Katowic z końcem 
ub. tygodnia, spotkał bardzo nieprzyjem 
ny incydent. W nocj z piątku na sobo-

PRZYCHODNIA

LECZNICZA
c h o ró b  w e n e r y c z n y c h  i s k ó rn y c h  „POMOC" 

SOSNOWIEC, u l .  3 -go  Maja 31
Cz y nn a  1 1 —1 i 5—3 pp. ,  w ś w i ę t a  I t  — 1

Tc* 61 609

'•X 'M' , y t y

Kr Kg. 414/87 i. Odpis.
W yrok w im ieniu Rzeczypospolitej 

Dolskiej.
Dnia U stycznia 1938 roku Sąd Grouz 

ki w Koziegłowach w osobie Sędziego: 
T. Humy, w obecności p ro tku lan ta: J. 
u w iż-.,, i i ■ i ozpu/jiuiu u w driiu 11 'siyez 
m a 1938 roku tpraw y Tomasza Nowaka 
oskarżonego z art. 255 i 256 K, K., na 
zasadzie art. 10. .160. 578 K, P. K., a r t 54
255 par. 1 i 256 par. 1 K. K.. a rt. *4 
przep. o koszt. sąd., art. 134 K. Z.

o r  z e k a:
Tomasza Nowaka, lat 38. syna Łukasza 
i broiuslmvy • Ki rzaucw/ ••■•od ;evo 
we wsi Brudzowice. a zamieszkałego we 
wsi Markowice powiatu zawierciańskie­
go uznać za winnego że w dn. 21 listopa 
da 1937 roku na drodze prowadzącej z 
Koziegłówek do Markowie obraził go­
dność osobistą oskarżyciela prywatnego 
Ja n a  Szczęsnego przez odezwanie się do 
mego „ty dziadu“ i rozpow szechnił o 
nim wiauomo-ei poniżające go w opinii 
publicznej nr zez odezwanie się do niego 
..ty weneryku” w obecności innych osób 
i za pierwsze z tych przestępstw z art.
256 par. 1 K. R. skazać Nowaka na ty­
dzień aresztu, a za drugie z art. 255 par- 
1 K. K. na trzy tygodnie aresztu, łącznie 
zaś wobec zbiegu przestępstw skazać To­
masza Nowaka na trzy tygodnie aresztu. 
Pobrać od niego dziesięć z'otych opłat 
sądowych i obciążyć go kosztami postę­
powania. Zasądzić od tegoż Tomasza No­
waka na rzecz Jan a  Szczęsnego dz*esięć 
złotych tytułem  zyvrofu kosztów badania 
lekarskiego i dwadzieścia złotych kosz­
tów prowadzenia spiaw'y. W yrok ten o- 
głosić w czasopiśmie ..Expres Zagłębia" 
kosztem skazanego Nowaka. W pozosta­
łej części powództwo cywilne oddalić. — 
Sędzia Grodzki (—) T. Huma.

Za zgodność z oryginałem
Sekretarz Sądu (J. Gwbda).

tę. po ulokowaniu się w hotelu, .Walasie 
wmzówua udała się na kolację do restau 
racji Royal (dawniej Sidner) na rogu 
ulic Stanisława i M. Piłsudskiego, gdzie 
spotkała się z niezwykle niegrzecznym 
wystąpieniem właściciela restauracji, 
k tóry  obrzucił reprezentantkę Polski sfe 
kiem bardzo nieprzyzwoitych wyzwisk 
i wyprosił ją  z lokalu.

Walasiewiczówna, zaskoczona niesły­
chanym wystąpieniem restauratora , nie 
wiedziała nawet, jak zareagować.

Wypadek ten pozostawił uiemiłe 
wspomnienie z Kałowie dla Walasiewi- 
czówny.

S ezo n  budowlany w pełni
Przy wykańczaniu domu należy pam iętać o instalacji el‘-1kryczue.;, 
k tóra musi być dostos w ana do potrzeb gospodarstwa domowego.
Nasz wydział propagandy udzieli bezpłatnie porad i wskazówek, jak 
nal'ezy zelektryfikować mieszkaum oraz wskaże odpowiedniego insta 
latora.

ELEKTROWNIA OKRĘGOWA 
w EafłęMa Dębrewakioi S. A.

KINO „ZAGŁĘBIE
A D O L F  WOL

w sensacji salonowej p. t.

r
♦

f  Sobowtór Jacka Mortimera
T W ro i/  gi. E. Kiopfer, 5. Smitz, M. Claudius
1  Ppczątek o g. 17.30, w niedziele 1 u30. Bilety od ‘25 gr.

4 *  K
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HARCERZE RUMUŃSCY W W ARSZAAYTE.
Bawiąca w stolicy wycieczka hav I grobie Nieznanego Zoln.e.rza, kt ■ -

cerze rumuńskich zł)żvła wieniec na I to moment przedstawia nasze zdję \o

Kino „PATRIA « s

DZIŚ! DZIŚ,
1) Największy film lotniczy wszystkich czasów

Skrzydła nad Honolulu 
J > POSTRACH DZtHECO ZACHODU

W roli głównei B U  J O N

M9J M O B

M

.Wynoś się pan prędko z tej drogi, 
bo inaczej m arny pański koniec i wszy 
stkie żebra panu połamię!

Ależ, mój panie, nie mogłem brze 
cięż wiedzieć, że ta  droga zakazana.

Dlatego mówię to panu przedtem 
grzecznie, po przyjacielsku.

Nie rozumiem, jak  św iat się o tej 
sprawie dowiedzieć mógł?

J a  też nie rozumiem. Każdemu, ko 
mu opowiadałam przyrzekał mi naj 
głębszą tajemnicę i dyskrecje.

Sygnatura Km. 1266/38.

O B W IE S Z C Z E N IE
O LICYTACJI RUCHOMOŚCI

Komornik Sądu Grodzkiego w Dąbro 
wic Górniczej Ii-go rewiru Jan  Duda, 
m ający kancelarię w Dąbrowie Górni­
czej. ul. Sienkiewicza Nr. 11 na podsta­
wie art. 602 k. p. c. podaje do publicznej 
wiadomości, ze dnia 24 sierpnia 1938 r. 
o godz. 11-ej w Górze Siewierskiej, gm. 
Wojkowice Kościelne odbędzie się I-sza 
licytacja ruchomości, składających się z 
wagi 6-eio fenowej na pokrycie należno­
ści na rzecz Józefa Swobody, oszacowa­
nych na iączuą sumę zł. 700.

Ruchomości można oglądać w dniu 
licytacji w miejscu i czasie wyżej ozna­
czonym.

Dnia 2 sierpnia 1938 r.
Komornik JAN DUDA.

K I M O  i f E D E ^ “

CONTI, OR WID

___________M _________
DZIŚ! DZIŚ!

Polski film wg. opery Si. Moniuszki

Straszny a  wór
W roi. "ei. L. SZCZEPAŃSKA, M. 
ĆWIKLIŃSKA

n- /v- 'Ąjft - E l-
II film:

Powrót Arsena Łupina
W r. gł W. BOME, W. W ILLIAM 

i M. DANYLAS.
Początek I seansu o godz. 17.30, w 

niedzielę o godz, 15.30.

^IBOLU GŁOWY

p p z v  PRZEZIĘBIENIU. 
GRYPIE‘ KATARZE

EROBHE OGŁOSZENIA
I.OKII.I-:

RÓŻNE mieszkań’.) do wynajęcia. Służą 
ce potrzebne. Biuro „ORZ" Kilińskie­
g o L  _
DALA nadająca się na skład lub w ar­
sztat do wynajęcia. Słotta. Sosnowiec, 
rdsudsk iego  54.

KUPNO I SPIiZISDAZ

POMNIKI
i rzezby artystyczne, słupy żelbetowe o- 
raz kompletne parkany i inne wyioi y 
betonowe poieca tanio „W IKTORIA" 
Dąbrowa ul. Narutowicza 41. Skrz. pocz'
towa 93. lelofon 68 436._______
SPRZEDAM dom 3 pokojowy. Dąbrowa 
N arutow icza 30 „B ratniak’.

m a r i o n  e  o o k  u  m e n  t y

IMLEL1ŃSKI WACŁAW zagubił pasz­
port zagraniczny, wydany przez konsulat 
w Paryżu, ktoiy unieważnią.__
IZAAK GROSMAN zgubił książkę woj­
sk ową wydaną w P. K. U. Ja ro sław. 
LN IE WAŻNI A.VI zagubione weksle in 
blanco, wystawione przez Leopolda Lor­
ka na zł. 300. Antoniego Lorka na zł. 500, 

Jan a  U trackiego na zł. 100. Eeliks Molik
ABRAM JO SEK  PRZEĆh ODNIk  zgu­
bił kartę rzemieślniczą wydaną przez sta 
rostwo zawierciańskie.

Wydawca: Helena Mansiorska. Druk. „Espres Zagłębia'* Sosnowiec. Teatralna 1-a. Redaktor odpow.: Tadeusz I ipski.


